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Hotel pml RUą. 
Kąjśwleisze w iorj koszul kolorovfoh, 
tarystycinjch, oraz bielizna damska 
w wielkim wjborze na sezon letni.

Ceny b-rdzo niskie.

PrzigotOBnii Io Diborln.
Uchwały ludowców.

W Rzeszowie obradowaia r rz0z sobotę 
Rada naczelna stronnictwa ludowego pod 
przewodnictwem p. Stasińskiego i wybrała 
dwa Zarządy wyborcze, Które będą w osta
teczno] Instancji zatwierdzać kandydatów lu- 
d, wy; b, zamianowanych juz poprzedni^ przez 
powiatowe ^omitety jako przez perw szą 
initancyę Btroonlctwa. Do zarządu wybor
czego na Galicje zachodnią wybrano: prezesa 
Sta pińskiego, Dra Bardla, Budzynia, Drir 
Gutka, Ptaka, Tetmajera, Witosa, Wróbla 
i Wójcika; na Galteyę wschodnią prezesa 
Stapińsklego, Baranowskiego, Dra Greka, prof. 
Kwiecińskiego, Lew?kowsklego, Smyka, Wa- 
sungti, redaktora Wąsowicza, Drn Zgórsmego 
i po jednym delegacie z krajowego Zwiącku 
nauczycielstwa ludowego.

Rada naczelna uchwaliła następnie Jako 
dyrektywą Zarządowi wjoorccemu stronni- 
ccw", aby „usiłował p o r o z u m i e ć  s i ę  
z o r g a n i z a e y a m i  s t r o n n i c t w  b e z  
r ó ż n i c y  n a r o d o w o ś c i ,  o ś w i a d c z a 
j ą c y c h  s i ę  z a  r e f o r m ą  w y b o r c z ; ,  
co do wzajemnego ograniczenia terenu walki 
wyborerąj, do jak  najmniejszej ilości powia
tów". Dyrektywa ta oznacza kompromis wy 
horozy mJewców ? ukralóoaml. Konsekwencją 
tego kompromisu będzie zwalczanie kandy- 
iatJw  polskich w Galicy! wschodniej przez 
koułcyą lnńowcowo ukraińską, co spowoduje 
i rt*jśc kilku mandatów dotychczas polskich 
w ręce niokle. S jus ludowców ze zdecydo
wanymi wrogami polskości wyklucza zrła- 
ści w i stronnictwo jdowe z szeregu, stron
nictw polsl o-narodowych... Zapytać sią wy - 
pida Prawicy ł demokratów polskich, czy 
pozostaną ■ ludowcami w bloku — nawet 
po zawarcia tegu sojuszu antypolskiego? 
Prawica uchwaliła przecież wyraźne zastrze
żenie, że porozumienie Jej z ludowcami obo
wiązywać będzie tylko w tym wypadku, Je
żeli ludowcy nie zawrą sojuszu z Ukraińcami. 
Obecnie sojuaz tan  został proklamowany 
przez Radą naczelną stronnictwa ludowego, 
nadeszła więc chwila, w której P r a w i c a  
p o w i n n a  s e r w a ć  w s z y s . k l e  ni  ci, 
ł ą c z ą c e  J ą  s l u d o w c a m i . . .  Podobna 
konsekwencje w j ciągnąć winna d e m o k r a 
c j a  p o l s k a ,  która w eałej swej przeszło 
a cl niema ani Jednego Urgowickiego momen
tu... Czekamy na odnośne enuncyacye obu 
tyck polskich stronnictw, któreby wyjaśniły 
sytueeyę polityczną w kraju.

Rada ludowców uchwaliła ponadto nastę
pujące reioracye:

„Rada naczelna oświadcza sią z a  z n i e  
s l e n i e m  R a d  p o w i a t o w y c h ,  a zastą
pieniem ich na wzór śląski zarządami dro
gowymi i szkolnymi przy powiatowych wła
dzach politycznych.

Rada zupełnie podziela stanowisko parla
mentarnego klubu ludowców co do małego 
planu finansowego w tym kierunku, że przed 
załatwientam sejmowej reformy wyburcz*-] 
nic mofc dopuścić do uchwalenia nowych 
podatków"-

Obie t© uchwały mają znaczenie d e m a  
g a g i e z  n e, ottatnla naJito wymierzona Jest 
przecier ainacy' finansów krajowych i Jest 
urzędowani stwierdzeniem s(vuaai p. sta- 
pińskiego z żydami, zwalczającymi plan finan
sowy. P. Stapińskl płynie tesaz na wodaoh 
ukrzdńako-żydowskich - taką samą swobodą, 
Jak pedoras ostatnich wyborów Uynąl na 
falach bloku do Se]nu i Rady państwa-

Przypuszczalne kandydatury.
W dziennika rh pojawiają i ią Już wzmian

ki z prtyzuszcsalnycb kandydaturach do Se] - 
mu, Są to oczywiście tylko kombinacye, o* 
parta t u  pewnych stosunkach faktycznych 
lub na Mfiraoyuch Jednostek. Mówią np. że 
ludowcy postawią w powiecie chrzanowskim 
kandydatur i zasuspendowanego księdza Lu
dwika D ą b r o w s k i e g o ,  wydającego we 
Lwowie potępione przez władzą kościelną pi
smo „Zgodą". Taka kandydatura odpowia
dałaby coprawda dzi. fejszpj oryentacyi p. 
Stapińhkiego, atoli byłaby itanowczem za
przeczeniem wszystkich zapewnień p. Sta- 
pińekiego, że stronnictwo ludowe jest kato- 
Ucklem...

Wesoła nadto nadchodzi wiadomość, że w 
powiecie rudzieckim kandydować będzie ja- 
k f  I r  d o w l e c  Dr Adam D o b o a u y ń s k l  z

KraLowa, dziesięciokrotni* przepadły K,‘ndy- 
d i t  na posła. P. Doboszyński, który w po
goni za mandatem przejechał całą Galicyą od 
iywca przez Kraków, Mościska i Gródek aż 

ao Sambora I k tó ij kandydował już Jako 
stojułowczyk i demokrata, rządowiec i opo- 
zycyonista — ucieka sią obecni.' pod skrzy
dła p. Stapińsklego. Zasada polityczna, która 
sprzęgła obu tych mą«ów, brzm i: do ut dos. 
I . Doboezyński da p. Stasińskiemu to, co p. 
Stapióski chątnie bierze od ludzi bogatych, 
a zato otrzyma to, co p. Stapińdki chętnie 
rozdaje... » czego właściciel „Nowej Refor
my" gwałtownie potrzebuje, to jest mandat 
poselski. Kandydstma ta  Jest jednak zoyt 
humorystyczną, by chłopi z pod Rudek wziąii 
ją  poważnie. Dr Doboszyński nadarrao wy
rzuca pieniądze...

Z Innych k, indydatów ludowych wymle 
nia „Kuryer Codzienny" znanego „postępowca" 
i antyklerykała Dra Michała J a n i k a  w pe- 
wiecie niskim, adwokata Fr. B a r d l a  w wie
lickim (stale przepadającego przy wyborach), 
Dra A. R u e b e n b a u e r a  w bocheńskim 
(największego próżniaka w Kole polsklem), 
„postępowców11 Hipolita Śliwińskijgo w gró 
deckim i Dra Aleks. Lisiewicza w Sambor
skim itp. P. Włodzimierz T e t m a j e r ,  który 
swi, bezczynnością wydał okręg krakowsko- 
wielicki w ręce socyalistów, pragnie obecnie 
próbować szczęścia w powiecie nowotarskim. 
Czyż przyjaciele nie powinni wytłumaczyć 
temu znakomitemu artyście, że jego miejsce 
przy sztaludze malrrBkiij, a nie na arenie 
politycznej, gdzie sią tak bezpożytscznie zu
żywa ?

Podobno ludowcy postawią własnych kan
dydatów przeciw naj wybitniejszym przywód
com Prawicy, jak np. przeciw księciu Lu
bomirskiemu w myślenickiem, przeciw Zdzi
sławowi hr. Tarnowskiemu m tarnobrze- 
skiem, przeciw bar. ttoetzowi w°bocheńskiem, 
przeciw hr. Tyszkiewiczowi w kolbuszowskiem 
przeciw hr. MycielBkiemu w chrzanowekiem... 
Cóż znaczy ta nowa komedya? Czy p. Sta- 
piński chce w ten spoBÓb c o ś  wytargować 
od Prawicy, czy też naprawdę tg la  wyrzą- 
dziś pragnie nwym sojusznikom ?

Obiady I kandydatury demokratów,
Przy udziale &0 delegatów z poszczegól

nych miast eralicyjskich odbył sią we Lwo
wie wczoraj zjazd demokratów. Przewodni
czył Dr J a h l ,  który w dłuźszem zagajeniu 
wspomniał też i o tern, że obie demokraty
czne srrupy krakowskie poddały się Radzie 
naczelnej stronnictwa. Referat o sytuacji po
litycznej wygłosił pan Rutowskl.

Z dlugipj dyskusyi, jaka się i “d tym re 
feratem wyłoniła, podnieść należy przemó
wienie rektora H a u i w a l d a ,  który zazna
czył, że trzeba rozstrzygnąć kwestyę, czy 
dotychczasowy kompromis w sprawie refor
my wjborczej ma nadal obowiązywać, czy 
też należy go uznać za niebyły i zacząć rzecz 
na nowo od początku. Zdaniem p. Hauswal- 
d>, należy zacząć akcyą zupełnie od nowa i 
przedewszystkiem o b c i ą ć  d o p o ł o w y k u -  
r y ą  w i e l k i e ]  w ł a s n o ś c i .

„G.zeta poniedziałkowa* ogłasza dzisiaj 
listą kandydatów demokratycznych w mia
stach. Nie wlejay, czy jest to lista oficjal
na demokratów czy też tylko kombinacja 
p. Bazesa, k tó rą demokracya pokornie za
akceptuje, znajdują sią na niej następujące 
nazwiBka:

Burhnia-Wadowice—Dr Ferdynand Maiss.
Podgórze — burm. Maryewski.
Nowy Sącz — D* Korytowaki.
Jasło-Gorlice — Dr German.
Tarnów — burmistrz Tertil.
Rzeszów — p. Jabłoński (f).
Jarosław — Dr Jshl.
Przemyśl — bar. L»t*aglia.
Sanok-Krosnu — ludowiec Zgórski lub 

Hauswald (postępowiec).
Sambor — Stesłowicz lub Dr Dwernicki.
Stanisławów — m in'ster Bilińikl.
Stryj — Misiński.
Kołomyja — D* Kioski.
Brisżany-Zloczów — p. Schaatzel.
Tarnopol — min. Zaleski.
Brody — p. Łolischer.
W Izbach handlowych staną do w yboru: 

P-' Sarę (Kraków), p. Rlttel (Brody) i Dr
Loewenstein (Lwów).

Niepewne -ą jeszcze kandydatury dla 
Kraków i Lwowa. W obu stolicach kraju 
będą mieć demokraci trudną sprawę, we 
Lwowie godzą Bię ju t podobno na kompro
mis B nar. dem okracją, by uratować Jla 
siebie przynajmniej d w a  mandaty. W Kra
kowie rozchodzi dę .ogłoeki, że przeciw 
Drowi B r n e b t o m  I B a n d r o w s k i e m u  
żydzi niezawiśli wysuną kandydaturą red. 
Konstantego S r o k o w s k i !  go, zdecydowa
nego filoBemity i „antyklerykała*, w  ten 
sposób żydzi zamierzają „ z a p ł a c i ć *  p. 
Srokowskiego za jego artykuły w „Kryty
ce", zwalczające samoobroną spoleca ństwa 
polskiego w Królestwie Polakiem. Przypo 
mlnamy, że p. Srokowski był j e d y n y m  
p o l s k i m  p u b l i c y s t ą  k t ó r y  p o t ę p i ł  
w z m a c n i a n i e  p o l s k o ś c i  l i i a t  i w 
w K r ó l e s t w i e . . .  Na razie, póki kandyda

tu ra  p. Srokowskiego nie jost oficyainle o 
głoszoną, wstrzymujemy się od dalszych u 
wag.

Poza tern lista demokratyczna błyszczy 
sią nazwiekami aż dwóch ministrów, jedno- 
go namiestnika i takich „demokratów" Juk 
Dr German, bar. Battaglia — no i oczywi
ście odpowiednią Ilością Loewonsteinów.

Z dnia.
Przewrotna napaść. — Samoi. ąd miejski Królestwa 

Polskiego w Damie.

Już kilkakrotnie byliśmy zmuszeni o- 
świetlać niezdrowy kierunek i zdrożną 
agltacyą „Głosu nauczycielstwa Indowego", 
wydawanego przez p. Nowaka, — a redago
wanego faktycznie przez p. Mayera. Vi osta
tnim numerze tego pisma znajdujemy zno
wu aardzo niegodziwą I niczem nieusprawie
dliwioną napaść na polski episkopat. Asumpt 
do tego wystąpienia dała organowi p. No
waka znan~ plotka o nekom em  żądaniu bi
skupów spetryf,kowania obecnych UBtaw 
szkolnych. Redakcya „Głosu Nauczycielskiego" 
utrzymuje, że wiaaomusć o t u i  żądaniu bi
skupów Jest bezw&runLowo prawddwą, gdyż 
potwierdziły Ją takie powagi jak „Nowa Re
forma", „Neue Freie Presse" (II), p. Stapióski 
i jakaś niewymieniona „bardzo poważna i 
dobrze poinformowana4 osoba. BłądziK zatem 
redakcya od Ananasza d& Kalfasza, tylno nie 
trafiła tam, dokąd nalożało przedewszystkiem 
sią zwrócić, tj. do „amych blBkupów. W ystar 
czyło przeciąż zasięgnąć informacji w k tó
rymkolwiek konsystorzu, a tam p. Nowak i 
p. Mayer dowiedzieliby sią chyba całej pra
wdy. Ponieważ jednak „Głos Nauczycielstwa" 
wolał przeprowadzić nawet ca a  korespondtn- 
cyą z „Neue Freie Presse", niżeli prosić kon- 
systorz krakowski o wyjaśnienie sprawy, ze
tem utwierdzamy, że XX. biskupi w o g ó 1 e 
n ie  s t a w i a l i  ż a d n y c h  ż ą d a ń ,  a tylko 
w znanej odpowiedzi ńa zapytanie JB. hr. 
Stanisława Tarnowskiego, wyrazili swoje za
patrywania na projekt reformy wyborcze). 
Oprócz tej odpowiedzi nie hywo żadne] ofi- 
cyalnej enuncyacji Episkopatu i nie wolno 
nikomu na podstawie nieokreślonych bliżej 
pogłosek — i doniesień żydowskich i libe
ralnych dzienników,— podsuwać mu zamiary, 
których nigdy nie miał. Wszystkie zatem 
wywody „Głosu Nauczycielskiego",; opsrte na 
tak  kruchych założeniach, — świadczą tylko 
albo o wielkiej lekkomyślności, albo o dzi
wnej niesumienuośoi tego piżma.

•m •
Na ostatniem posiedzeniu kom isji Dumy 

dla samoraidu miejskiego powstaf spór o to, 
który z pr ijektów samorządu miast w Kró
lestwie wziąć za punki wyjścia: Czy projekt 
uchwalony przez Dumą, ozy Leż pi z< z Radą 
państwa, tj. wykluczający język polski z u- 
rzędów I biurowości.

Rzfsrent Sinadino proponuje projekt Ra
dy, .gdyż różnica Jest niezbyt wielka" (!?...) 
W imieniu Koła polskiego oświadczył poseł 
Swieżyński, że w sprawie językowej Polacy 
uznają ustępstwa [za niedopuszczalne i zmu
szeni są opierać się temu. W długiej mowie 
wykazał następnio poseł H aru  ericz, że 7»o- 
bec warunków, k tó n  się wytworzyły, Polacy 
opierają się ua ustawie z roku 1892, choć 
w idią jej braki. Co tlę tyczy języka, to u- 
Btępstwa ze streny Polaków są niemoż
liwe.

K idnci I postępo wcy zajęli stanowisko za
sadniczo : Lepiej nic, niż coś.

W końcu większością wszystkich głcoów 
przeciwko 4 głosom kadetów i postępowców, 
postanowiono oplorać się przy rozważaniu 
projektu na projekcie, przyjętym przez Radę 
państwa.

Głosowanie przedstawicieli Koła polskie
go w  komisy! Dumy do praw samorządu 
miejskiegę posłów: Swieżyńskisgo i Harure- 
wicia, za rozważaniem projektu samorządu 
miejskiego dla Królestwa, przyjętego przez 
Radę peńatwi, miało na celu obronę proje
ktu, który w przeciwnym rasie upadłby iu - 
nełnle. Swlożyńzki i Harosewicr oświadczyli 
między innemi, że nawet projekt, uchwalony 
przez Dumą był ały, projekt zaś w redakcji 
Rsdy państwa jest niemożliwy do przyjęcia; 
jednak Polacy gotowi byli przyjąć samorząd 
w redakcji Dumy dla dobra kraju. Obeenie 
raś mogą zgodzić sią na zostosowanie do 
Polski namorządu tz r. 18£2, w żadnym Jed
nak razie nie przystaną na ustępstwa w spra
wach honoru narodowego, za jaki uważają 
kwestyę Językową. Postępowiec Rodziewicz

dłuźszem przemówieniu zbijał dowodzenia. 
II iru swicza i radził zająć stanowisko pra
ktyczne i,brać to,|co można(!?). Kadet Ałmazow 
oświadczył w imieniu i wej frakcyi, że projekt 
z poprawKai i Rsdy pańotwa jest zasainiczo 
niemożliwy do przyjęcia. Jednak, — jeżeli 
Polacy chcą przyjS6 zeszpecony samorząd, to 
kadeci nie staną im na przeszkodził Polacy 
powinni w każdym razie pamiętać, że w pe
wny jh  wypadkach śmierć jest lejnza od hań
by. *— Na tern dys usyę zakończono.

Czy Kraków się obuóziP
Zbliżające się wybory do Sejmu narzucić 

mufczą pytanie, czy Kraków się ocknie ? Py
tanie to należy właściwie skierować w  inną 
stronę, a mianowicie, czy szersze sfery na
szego społeczeństwa dozwolą w  przyszłości 
na znane robienie wynorów i czy wolne o- 
bywetelkl pozwolą sobie wyłudzać pełnomo
cnictwa Klice, k tóra wykonuj i to z całą 
sprawnością przy pomocy aparatu maglatBa- 
ckiego 1 stale urzędujących tam hyen wy
borczych.

Niepodobna nie skonstatować fermentu I 
niezadowolenia, jakie panuje w mieście z po
wodu dyktatury piuującej zżydziałej kliki i 
jej zgubnej dla miasta, a „anolubnej poli
tyki.

Już ostatnie wybory do Rady państwa zu- 
znaczyły się Jei binkructwem.

Ale zawsze jeszcze Jawność wyborów, 
bezprzykładne oszustwa wyborcze, umieję
tność wyłapywania pełnomocnictw kobiecych 
deje klice skuteczrą broń do ręki, a ustawa 
budowlana i inne kruczki magistrackie uzu
pełniają całą akcję.

Na Kraków zwrócune r r  oczy całego k~v 
ju, bo tu  gnieździ sią zlo i zgnilizna, która 
przelewa sią na wschód, czjn*ąc tsm  spusto
szenia "i życiu narodowem. Tu musi zorga- 
nfzować fię opozycya wszystkich, którzy 
zdają sobie dokładnie sprawę ze szkodliwej 
roboty rządzącej kliki. Musi sią podnieść 
silny protest, zatrząść mii stem i okassć, że 
jeszcze całej ludności Krakowa nie sdolano 
wciągnąć pod narzucone jarzmo.

VVidzimy, do czrgo doprowadziły rząd] 
Dra Leo, widzimy^ jak wysiądą obecnie Koł'. 
polskie, jak  wygląda jego solidarność, gdzie 
ślą podziała dawna powaga. Prezes, polujący 
na tekę, rozmyślający ustawicznie przy na
gance p.Stapińsklego o wywołanie przesile
nia, k tóre mogłoby mu przynieść osiągaię- 
cie celu, do którego dąży, nie może zdobyć 
szacunku I zaufania w kraju, a tam samem 
należne] powagi u czynników miarodajnych. 
Począwszy od afery Heinolda, a ukończy
wszy na wzbieranych komplementach przez 
wymianą listów otwartych z Abrahamowi- 
czem, widzi nią, do czego doprowadziła po
lityka p. Leo 1 czy tego rodzaju prezes Koła 
może przyczynić się do załatwienia reformy 
wyborczej, wymagającej zaufania stronnictw, 
którego nigdy nie zdobędzie.

Widzi kraj ( in*y jsk  wygląda Kraków pod 
Jego rządami, które w jego zastępstwie spra 
wuje BazeB ze swoją lożą. Zażydzenie mia
sta wzrasta z niebywałą i iybkością a jody 
nem przeciwdziałaniem mają być deklaracye 
polskości, uchwalone w Radzie miejskiej, a 
które mają odrazu przerobić żydów na Po
laków. Tg sią Bazywa dem okmtyzi cya, a 
właściwie taż wygląda nowy typ demokra
tycznej Targowicy, demoralizującej i zniesła
wiającej całe nasze społeczeństwo.

Takie kwiaty, jak Stapińskl, rozwinąć 
sią i zakwitnąć mogą tylko na galicyjskim 
gruncie, takich szkodników politycznych pod- 
szywająch się pod oałonę polskości, wyzby
łoby sią w krótkim  czasie każde myślące 
społeczeństwo. Chcąc inkończyć z tą  samo
bójczą polityką, muBimy dążyć do stworze
nia samoobrony i złączyć w niej wszystkie 
uczciwe .narodowe czynnik, do walkf z ko
rupcją, apatyą i bezmyślnością.

Tu podać sobie musi* ręce wnayscy, któ
rzy czują się Polakami, bez względu na za
barwienie polityczne, którym  zależy un ura
towaniu starej stolicy, którym  drogą jest 
nasza przyszłość i nasz narodowy stan po
siadania.

Czy jednak odezwie się m adenie narodo
we, czy Jego głos zdoła obudzić zdrową o- 
pinią publiczną, karmionr przez pra~>q, pozo
stającą na usługach kliki, której niewolnicze 
glosy, sztues ne porywy i nu prędce fabryko
wane zapały wodzą na pasku nieuświado
mione masy, tworzące powolną podstawę dla 
tak  zwanych polsko-żydowakioh demokra
tów, nie mających z polskością nic wspól
nego.

Wierzymy, że Kraków sią obndzi I bo nie 
wierząc, musielibyśmy zwątpić o przyszłości 
Polski, której jest sercem. Kraków obudzić 
się muui!

Weinnętrzna syiuocęa.
Wisaeń, 17 maja.

(rat.) Dziś miałem sposobność rozma
wiania z jednym z posłów narodowo-niemie
ckich.

— Jak  zapatruje zię pan poseł f  zytua- 
cyę jrewnętrzno-polityczną ?

— JesL niewesoła Większa część Sta
wi ap południowych porozumiała sią wzaje
mnie 1 w przyszłości będziemy musieli się 
Hcrjć w prrlamencie z południowymi Sło
wianami, jako * taktyczną jednością. Co to 
w  oznacra wobec niedawnych zwycięstw 
Słowian bałkańskich — nie trudno odgadnąć. 
Prócz tego p. Susterzicr ma także inne jesz
cze plany na myśli-

W w w h M, JSSSSfK:
•ki. Torebki, Walonki, Wstął- 
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— Prawdopodobnie wskrzeszenie „Unii 
Słowiańskiej*.

— Tak jest. Wiadomo, Jak przyjazny Bto- 
sunek łączy cz„>sklch agi ary uszy i Słowian 
południowych. A że p. Udrżal — Jak opo
wiadają — w bliskim czasie obejmie kiero
wnictwo Jednolitego klubu czeskiego, to  od
rodzenie „Unii słowiańskiej" można uważać 
z o. bliskie.

— Czy t kwestyą projektu wskrzeszenia 
„Unii słowiańskiej" nie stoją w związku o- 
statnie wypadki galicyjskie?

— Możliwe. W kiżdym razie obecnie 
przyjdzie do rozbicia się (?) Kola Polskiego, 
o czem nikt jeBicze przed rosiem nie my
ślał. Rozbicie się Koła Polskiego — to w 
Konsekwencyi odpadnięcie części Polaków z 
większości. Tenr si mem i mały plan finan
sowy przwłożony zoBtanie na jesień, gdyż 
przeforsowania go w razie obst^ukcyi gru
py p'. Stapińskiegc f Rusinów nie będzie mo- 
żliwem.

— Jeśli plenum Isby nie załatwi planu 
finansowego — to sesya letnia nie rędzin 
n ia łr  wiele roboty Prowizoryum budi -ito- 
we i przedłużenie prowizorycznego regula
minu obrad Isby. A pc za tern?

— No jeszcze ustawa o zamykaniu skle
pów.

— A sądzi pan, że i te  nieliczne prze
dłożenia będą mogły być załatwione?

— Na razie mam tę nadzieję. Chyba, że 
prz«z bliskie rozwiązanie Seimu czeskiego 
sytuacja sią zaostrzy. Czoscy radykali, któ
rzy mają apetyty na młodocseskie mandaty 
sejmowe s z u k a j  sposobności, aby przei a- 
wantury w parlamencie zwrócić na siebie 
uwagę creskich wyborców. A  bardzo możli
we, że Niemcy z Czech sprowokowani przez 
radykaiów straoę cierpliwość. Może Jednak 
h r Stuergkh burzą załagodzi groźbą para
grafu 14 tego.

— W oi tatnicl czasach chodzą plotki o 
przesileniu gabinetowem?

— Hi. Stuergkh ma duże zaufanie Ko
rony, zyskane przeforsowaniem ustaw woj
skowych 1 przedłożeń wojennych (Kriegs- 
leistunggesetze), tak, że — jak  się zdaje — 
mógłby długie lata Jeszcze na fotelu premie
ra przesiedzieć.

— Opowiadania, że tworzy sią koalicja 
parlamentarna w celu utrącenia diiBisjsus- 
go gabinetu, to bajki, taką koalicją chybi, 
tworzą w te) chwili międsy sobą kandydaci 
na portfele. A tych w danq] chwili jest 
sporo.

— A terać — kończy mój inform ator — 
streśćmy eią: Szanse na normalny przebieg 
stisyi le tr'6 ’ parlamentu są minimalne. Naj
prawdopodobniej przyjdzie do § 14.

J U B & I K j W Rr Ul CBLWi «... JNU r&ZlO, pUŁl ™ uo iiljrBll.

U f \ T E I  f  | T V ł l  ZG5ffl»to»rti[, i  urządzony ntpinajnoaszcgD st|lii i topu;
|  K i l k i  ■ ■ ^ 1 1  |  W  aw neaM anatsaK taM SK  z  p ię k n y m  w id o k ie m  n a  p la n ta o y e .  i m u —■ i .  ■

_ _  * v  ____ c n o  etayncko nrtądzneych oolroi. ozraetrenin centralne, zimna i ciepl" wodą, o rai

Sprawy bałkańskie.
W zatargu serbsko-bułgarsklm nastąpił 

stanowczy zwrot ku pokojowemu załatwie
niu kwesty] spornych. Lrzęao wy organ serbski 
„Samouprawa" oświadcza, że Serbia nie ma 
zamiaru atakować Bułgaryi u io tern mniej, 
że nie ma do tego żadnego powodu. Sprawy 
sporu zostaną w swoim czasie załatwione w 
drouze przyjaznej wymiany sdań między rzą
dami obu państw. Serbia ule ma żadnych na
dań tery tory sinych do Butgoryi 1 pragnie 
uniknąć konfiiktu ne s«rym sprzymierzeń
cem. Rząd sarbski uczyni wsrystko, aby w 
zgodzie z uprawnionomf interesami Serbii 
utrzymać przymierze, które ma być pod
stawą świetnej przyszłości dwóch bratnioh 
narodów.

Pokojowe to oświadczenie wydalę się być 
szczerem, bo Jak dziennik1' bułgarskie dono
szą, rezerwiści III. powołania mają być Już 
w bieżącym tygodniu rozpuszczeni. Nie uc ,y- 
nlonoby tego, gdyby sią liczono z możliwo
ścią Lbiojnego konfliktu z Bułgaryą. Ni po
kojowe usposobienie sfer rządowych wska
zuje również takt, że pogłoska kursująca w 
Belgradzie o odstąpieniu Monastyru Bułga
ryi nie zostaw, dotycnczas zdementowaną, 
z drugiej strony donoszą z Sofii, że rząd 
rosyjski zawiadomił gabinety w Sofii i w 
Belgradzie, że przyjmie na siebie rolę ię- 
dziego rozjemczego w sprawie zatargu buł- 
gairsko-serbskiego, jeżeli jod na ze stron ofi
cjalnie o rozjemstwo go poprosi.

Prezydent m in istró r bułgarskich G azów 
wystosował wczoraj formalną prośbę do Ro*

—  —  —  —  — — —

K ra k ó w , Gertrudy 29
x  p ię k n y m  w id o k lo m  n a  p l a n t a c j a .
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ayi o pośrednictwo, zaznaczając, że chodzi 
o szybkie załatwienie sprawy.

Celem tymczasowego uregulowania sto
sunków prawno-administracyjnych w zdoby
tych tery toriach , ustanowiły rządy państw 
związkowych komisyę mającą określić po
szczególne strefy posiadania. Wygłoszone 
obecnie granice nie są Jednakowoż defini
tywne i ulegną w swoim czasu daleko idącym 
zmianom. O pracach komisy! donoszą ze 
Skoplje co następuje:

Eomisya mieszana, złożona z oficerów 
serbskich i greckich, określiła pas neutralny 
wzdłuż granicy tymczasowej, zaczynsjącej 
się w Gjewgeli, przechodzącej następnie 
wzdłuż grzbietów górskich Dudica i Nid* a, 
na północ od Floriny, wreszcie otaczającej 
od południa jeziora: Presbańskle i Oobrydz- 
kie i dochodzącej n3 zachód do rzeki Driny.

Również komisya bułgarsko serbska usta
liła granicę tymczasową tery corów, zajętych 
przBL Bułgarów i Serbów. Granica ta  zaczy
na się na południowym wschodzie od miast i 
Egri Palanki, dąży wzdłuż rzek: Zletowsłlflj, 
Bregalnicy i Krivaiakawicy na Dojran i Gjew
geli.

W m iastach: Isztibie, Radowicy 1 Strumicy, 
zajętych wspótaie przez Bułgarów i Serbów, 
władza administracyjna spoczywa w rękach 
Bułgarów.

* # *

O działalności Essada baszy krążą w Alba
nii najprzeróżniejsze pogłoski, któreby wska
zywały, że ni) zrezygnował on ze swych 
ambitnych zamiarów. Podobno miał się Essad 
basza zwrócić do prowizorycznego rządu 
albańskiego z żądaniem, aby go mianowaio 
ddwódcą albańskich sił zbrojnych. Profozycya 
ta  spotkrła się jednak z odmową, bo w ko
łach rządu prowizorycznego zanuje pewna 
nieufnGść względom Essada baszy. Ten jednak 
znajduje się w stosunkowo bardzo korzystnym 
położeniu, bo rozporządza bardzo poważną 
siłą zbrojną. Wobec odmownego stanowiska 
rządu prowizorycznego ma się on podobno 
z zamiarem samodzielndgo ogłoszenia się 
dowódcą wojsk albańskich. Wywołałoby za
pewne komplikacye, albo mogłyby kwestye 
wyprawy wojskowej Austryi i Włoch uczyni 
znowu aktualną. Aby być przygotowanym na 
wszelki wypadek rząd obu tych mocarstw 
wysłały do Draczu po jednym pancerniku.

Niemieckie chamstwo.
„Ordynarny, jak  Niemiec* — tak mówią

0 Memca, h Francuzi. Belgowie, Włosi, Angli
cy. Posłuchajmy, co o kwalifikacjach towa
rzyskich tego narodu mówi p. Lomer, felje- 
tonista „Frankfurter Zeitung":

„Cc się tyczy kultury towarzyskiej, je
steśmy my, Niemcy, wobec Anglików i Fran
cuzów, Jeszcze dziećmi. Jeśli na niemieckim 
parowcu — jak sam byłem tego świadkiem — 
przy przepływaniu francuskich wód niemiecki 
kupiec obraża francuskich podróżnych, żar
tobliwie i niby z trwogą dyskutując o licznycb 
eksplozyach w francuskiej marynarce i wy- 
k rryku jąc : „Uwaga, bo lecimy w powietrze !"... 
Jeśli w ■sztokholmskich i kopenhaskich re
stauracjach najgłośniejszymi gc śćmi są zawsze 
Niemcy, jeśli niemieckie „Vereiny“‘ zwiedza
jąc Bornholm, brutalnie i lekceważąco kry
tykują wszystko, w nocy zaś ucztują, ryczą
1 wrzeszczą, aż się grzecznym duńskim go
spodarzem ściany nad głowami trzęsą, a inni 
goście mówią pGgaraliwfe: „Oczywiście zno
wu Niemcy..* — to są to wszystko narodo
we wady, które z pewnością nie zalecają nas 
naszym sąsiadom".

To chamstwo niemieckie uważa p. Lomer 
za skutek złego systemu wychowawczego 
wogóle, a objawy jego widzi tak w stosun
kach Niemców z sąsiadami, jak i we wzaje* 
mnyrn stosunkach „domowych".

„Niemiec w bliźnim swoim — pisze dalej — 
nie widzi współobywatela, lecz przedewszyst- 
kiem członka jakiegoś stanu, jskiejś k«sty. 
Tego uczą się Niemcy już w szkole. Naród, 
k tóry dzieciom swym nie daje jednakowego 
wychowania, lecz jedne dzieci kształci kla
syce nie w humanistycznych gimnazyach, a 
drugie na bizantyńską modłę tresuje w tak  
zwanych szkołach ludowych, naród, który 
jednym dzieciom wpaja prawie systematy
cznie kastową wyniosłość, a drugim świa
domość paryasoBtwa, nie powinien się dziwić, 
gdy posiew ten wschodzi i przynosi zawsty
dzające owoce. Etyką baki»go narodu staje 
się basła kolarzy: „Pod górę giąć się, z gó
ry  deptać I" Każdy człowiek wyże] posta
wiony uważa sobie za obowiązek „nigdy alę 
nie zapomnieć*, a z ludźmi skromnymi „nie 
mieć nic wspólnego". Człowiek „niższe] ran
gi" uważa sobie za zaszczyt, gdy się ua nie
go zwraca uwagę, zauważywszy Jednak tro 
chę więcej uprzejmości, staje się natrętnie 
poufałym.

kiego dotychczas nie było, bo obejmującego 
wszystkie kategorye polskiej młodzieży ka
tolickiej; a więc nie tylko kształcącej się w 
zakładach naukowych, ale tak ie  i tą, dla 
której ule uczyniono dotąd nic, aby Ją w 
chorobie ratować, to Jest młodzież pracującą 
na polu naukowem, artystycznem, urzędni- 
czem, przemysłowem, rękodzielniczem i han- 
dlowem.

Tej młodzieży chcemy przyjść z pomocą, 
wierząc mocno, że Bóg pobłogosławi naszym 
szczerym usiłowaniom, a społeczeństwo ofia
ruje nam swoje poparcie.

Że saś dla osiągnięcia powyższego celu 
potrzebnjm Jest jeszcze znaczny fundusz, 
przeto odwołujemy się do ofiarności publi
czne], z gorącą prośbą o zapisywanie się 
bądź to na członków ".alożycieli z wkłi d k ą  
200 K, bądź na członków wspierających z 
wkładką 20 K rocznie.

Zresztą wszelki datek, choćby najmniej
szy, przyjęty zostanie z wdzięczności^.

Redakcye „Czasu" i „Głosu Narodu* po
średniczą w zbieraniu datków na Dom Zdro
wia „Odrodzenie1.

Zgłaszającym się na członków przesyła
my statut, k tóry dokładnie poinformuje o 
celach i zadaniach Towarzystwa.

Adres: Towarzystwo bomu Zdrowia „Od
rodzenie" willa „Słoneczna" w Zakopanem.

Paweł książę Sapieha
Protektor Domu Zdrowia „Odrodzenie*.
Klara Jela^a B jeżewski

sekretarka preze*
Dr Mikoiai Buzdygan, X. Stefan Bratkowski 
T. J., Jadwiga Bieohońska, prezesowa Polskie
go Związku Niewiast katol. w Zakopanem, Ur
szula Brzozowska, Kazimferz Brownsford z Po
znania, Adela Dziewioka, Feliks hr. Grabowski, 
Kamelfa Grabska, baron owstwo Groeve, X. Ka
zimierz Kaszelewski, proboszcz w Zakop* nem, 
Antonior i hr. Potocka, Leon Pircińasi z Księ
stwa, Marya Poraska z Warszawy, Celina Prze- 
tooka, prezesowa Pol. Związko Niewiast Katol. 
ne Lwowie, Michał hr. Rostworowski, prof. 
Unlw. Jagieł., Włodzimiera Szołayska, X. uan. 
Skimborowicz, X. W. Tomniczak T. J. Superior 
domu 0 0 . Jezuitów w Zakopanem, Marya hr. 
Tarnowska z Zakopanego, Hieronim hr. Tar
nowski, radca dwora, prof. Dr Wicherkiewiez, 
Józefa Wężyk z Księstwa, Marya br. Wodzlo- 
ka prezesowa Pol. Związkn Niewiast katol. a 

Krakowie, Jan hr. Żółtowski.

I . B ik rfibu , In fu in fo rf, Hrabin.
■flTyndmuje I rprzedaje pierwuorsędnycn fa
bryk fortepiany, pianina, harmonie i phonole 
«a gotówką lub na spłaty nawa* dwudziesto 

mlsalęesns bss zaliczki

Preoz z towar?* praskimi 
Kepcjote tflfc# ® .“JzefoijłJ

Dom Zdrowia polskiej m łodzież; ta to l. 
„Odrodzenie" w  Zafeopsnem.

Otrzymujemy następującą odezwę:
Walka z gruźlicą staje się coraz bardziej 

hasłem do pracy poważnej w naszym kraju. 
Jednak wszystko, co zrobiono dotąd, Jest 
zaledwie początkiem tego, co zrobić potrze
ba, aby dopiąć celu.

Pragniemy ratować młode siły narodu! 
Że zaś leczenie choroby płucnej wymaga 
dłużnego czasu, a długotrwała bezczynność 
nie tylko szkodzi same] kuracyi, ale wywie
ra  wpływ nieraz bardzo zgubny na calr przy
szłość młodego wieku, chcemy dać t«J mło
dzieży naszej, oprócz odpowiednich warun
ków fizycznych, równocześnie także opiekę 
moralną, która obmyśli środki zajęcia umy
słu i woli w taki <potsób, aby pobyt w Do
mu Zdrowia nie tylko wzmocnił organizm 
chorego, ale zarówno stronę Jego moralną i 
umysłową podniósł.

Niżej podpisany kGmitet przystępuje do 
otwarcia w Zakopanem D unu Zdrowia, ja 

KRftNEKA.
KALENDARZYK AiTRONOMKTN?. Wschód 

llońoa ro ipooale  ile jutro o (Ou rin i 3 minet 49; 
taohód przypada o godzinie 7 minut 33; dłagoM dnia 
godzin 15 minut i i .

KALENDARZYK KOŚCIELNY. Jntro we wtorek 
św. Bernardyna pojutrze we środę św. Heleny,

Kraków 19 Maja.
Obohod ku uczczeniu pamięci Dra Jerdana. 

W dnia wczorajszym odbyła się w parka za
baw, staraniem Tow. opieki nad ubogą mło
dzieżą szkolną, uroczystość ku uczczenia pa
mięci Dra Jordana. Już okoio godz. 2 popołu
dniu park Dra Jordana zapełni! się zastępami 
młodzirży szkolnej i publicznością. Wzdłuż alei 
ustawiono stoliki, przy których panie sprzeda
wały iosy łoteryi ianto< ej. Podczas festynu 
ptzygrywała muzyka p. Czyżowskiego. Około 
godz. 4 popołudnia odbyła się przed pomni
kiem ś. p. Dra Jordana rewia dzieci, do któ
rych przemówił dyrektor p. Winkowski, wska
zując na znaczenie obchodu i stratę — Jaką 
młodzież poniosła ze śmiercią ś. p. Dra Jor
dana.

Na zakończenie uroczystości odbył się match 
drnżyn footballowych: gimnuynm im. Sobie- 
ikiego i ś r. Jacka. Rewia skautów skutkiem 
niezależnych od komitetu powodów — nie od 
była się.

Z teatru miejskiego. We środę dnia 21 bm. 
wznawia teatr krakowski tragedyę historyczną 
hr. A. K. Tołstoja „Śmie ć Iwana Groźnego" 
Rolę tytułową odtworzy dyrektor Solski. — 
W repertuarze jego kreacyi zajmnje ona Jedno 
z miejsc pierwszych.

We wterek 20 b. m. okaże się na scenie 
krakowskiej komedya Barnarda Shaw’a „Meza
lians", która stnnowila Jedną z atrakcyj tego
rocznego repertuaru.

Wiadomości osobiste. Prof. Dr Aleksander 
Bossowski, Jak nam donoszą ze szpitala 00. 
Bonifratrów, po dłuższym nrlopie objął z po
wrotem obowiązki prymaryusza tegoż szpitala 
na oddziale chirurgicznym i kierowiiza ambn- 
latorynm chirurgicznego.

Sprawy szkolne- W dnia 18 b. m. odbyło 
się uroczyste zakończenie rokn szkolnego w 
szkole przemysłowej uzupełniające] im. św. 
Wojciecha, wobec reprezentanta Rady miasta 
Dra Ludwika Sshneidra, PP. Ceohmistrzów, 
dyrektora szkoły i Grona nauczycielskiego.

Po przemówieniu dyroktore szkoły, p. Ta
deusza Woźnego, który wskazał ideały pol
skiego rzemieślnik-, zachęoat gorąco do pracy 
i miłości Boga i Ojczyzny, zabrał głos Dr L 
Schneider i imieniem Rady miejskiej podzięko- 

a* za żmudną a owocną pracę dyrektorowi 
szkoły i Grotu nauczycielskiemu.

Poczem odbyło się odczytanie klasyfikacji 
nozniów, rozdanie świadectw i nadród Wydziału 
krajowego, Rady miasta i cechowych. Po od
śpiewania patryotycznyeh pieśni, Jeden z ucz
niów podziękował imieniem kolegów za pieczę 
Radzie miejskie] i licznie zebranym przedstawi
cielom Cechów, wreszcie Gronn nauczycielskiemu 
za trądy.

Burzenie wału kolei obwodowej. Prace około 
zniesienia wała kolei obwodowej postępnją ra

źnie naprzód. Dotąd zniwelowano Jnź zupełnie 
przestrzeń między ul. Krowoderską do Karme
lickiej i od Czarne] Wsi po ulicę Wolską. Nie
które mosty zniesiono również w ostatnim cza
sie zupełnie.

W dalszych pracach nad burzeniem wała 
bierze udział 200 robotników, oraz polowe ko
lejki z 60 wózkami. Ziemię zwozi się przewa
żnie na staw oficerski przy ul. Wolskiej, zasy
pany już niemal zupełnie. Prace ukoło wało 
mają być ukończone do dnia 2 lipca br.

Wycieczki statkami ao Mogiły I Niepołomic. 
Staraniem sekcji A £&demickiego Związku Spor
towego urządzono wczoraj dwie wycieczki sta
tkami do Mogiły i Niepołomic. Trzecia wycie
czka projektowana do Tyńca, skutkiem niskie
go stanu wody, nie doozła do akutkn.

W oba wycieczkach wzięło udział około 600 
osób, zachęconych pogodą i uroczą podróżą 
na wodach Wisły. Wśród śpiewów i pożegnalnych 
okrzyków mszyły około godziny 2 popołudniu 
statki w podróż.

Całe pół dnia zeszło wyeieozkowcom na we
sołe] zabawie tn i ówdzie.

Wieczorem po. róeily statki do Podgórza.
Uczczenie jubilata. Onegdaj wieczorem od

był się w salach Starego Teatrn bankiet ku 
uczczeniu 50 letnie] pracy p. Wacława Uhole- 
wicza, w biurach fabryki p. E. Zieleniewskiego. 
Na uroczystość tę przybyli prez. ro. Dr Leo, 
pos. Jan Kanty Fedorowicz, p. Kowalikowski, 
starosta krakowski, p. L. Zieleniewski i i.

P. Gholewiczowi wręczył kierownik fabryki 
p. L. Zieleniewski 10 akeyj Tow., składając mn 
podziękowanie za tak długą i wytrwałą pracę 
i zacLocaJąc do dalacej.

Z Dyrekcyl Skarbu komunikują nam: W 
sprawie mającej powstać państwowej loteryi 
klasowej, objeżdża miast- galicyjskie r. dw. Dr 
Fryderyk Seeliger z Wiednia. Dr Seeliger bawi 
obecnie w Krakowie, gdzie pozostanie do ozwai 
tka (Hotel francuski).

Ze Stowarzyszenia nauczycielek. Żebranie 
towarzyskie członków Stowarzyszenia odbędzie 
się wa środę dnia 21 maja o godzinie 6 wie
czorem w Czytelni Stowarzyszenie, ul. Karme
licka 32, 1 p.

P. prof. Jadwiga Mayówna wygłosi sprawo
zdanie z U międzynarodowego kongresu wy
chowania fizycznego w Paryża.

Otwarcie nowej mleczarni. W dnia 20 maja 
1913, tj. we wtorek, otwiera mleczarnia miej 
ska YI sklep przy ul. Karmelickiej 1. 21 dla 
sprzedaży nabiału, oraz pieczywa z piekarni 
miejskiej.

Fałszywe kereny pojawiły się w Podgórzu. 
Jedną z nich otrzymał za Jazdę dorożkarz od 
nieznanych im ludzi, n których zauważył wię
cej podobnych monet. Korona, na której zraza 
nie poznał się,, Jest zupełnie podobnie odrobio
na Jak prawdziwa, różni się Jedynie przytłumio
nym dźwiękiem.

Zamach samobójczy. WcioraJ wieczorem 
rzuciła się z mostu dębnickiego w narty Wiiły 
około 20 lat licząca panienka, ubrana w po
pielaty kostjnno i biały, słomkowy kapelusik. 
Szczęściem skok zauważyli przoehoJnie; zi alar
mowali ratownika, który despnratkę zdołał w 
pobliża Wawelu wydobyć z wody. Młode despe- 
ratka wzbrania się wyjawić swego nazwiska.

Samobójstwo. W sobotę popołudniu strzelił 
do siebie w zamiarze samobójczym z rewolwe
ru Jan Baczyński, i n  ilenU h pr— al. Miko
łajskiej. 7 .  wezwane Pogotowie ratunkowe prze
wiozło desperata do szpitala św. Łazarza w sta
nie beznadziejnym.

Śmierć przy zabawie. Wczoraj w godzinach 
popołudniowych zawezwano Pogotowie ratun
kowe do parka Dra Jordana, gdzie uczeń Vi 
kl. gimnaryainej Lenek Jankowski, grając w 
tennisa, nagle zasłani. Lekarz skonstatował 
skon skutkiem udarn serca.

Na złodzieju czapka gore. W ab. sobotę 
został aresztowany w Łagiewnikach przez żan- 
darmeryę podgórską główny bandyta i włamy 
wacz Bobel, który swego ozaso razem z i nparą 
został osadzony w aresztach sąda podgórskiego, 
z których razem zbiegli. Papara, jak o tern 
donosiliśmy swego czasn, został ujęty w Bro
dach. Za Bobelem trwafy poszukiwania bezsku
tecznie. Aż dopiero onegdaj żandarm, idący 
przez Łagiewniki, zauważył, że Jakiś człowiek 
począł przed nim uciekać. Pościł się tedy za 
nim w pogoń i przytrzymał. Okazało się, iż 
człowiekiem, który uciekał, a którego żandarm 
zupełnie nie znał — Jest Bobel.

Zsbrasls ■iisfrć* sisslolskleh. Nadzwyczajne wal
ne zgromadzenie członków Stowarzyszenia konces 
majstrów murarskich, ciesielskich, studnian,1 frh i maj
orów brukarskich w Krakowie, oc będzie się 21 maja 
br. o godzinie 5 popołudniu w sali Klubu rękodziel
nicze - mieszerańskitugo przy ulicy św. Krzyża L. 7, 
parter.

Porządek dzienny: 1) Zagajenie walnego zgro
madzenia przez Starszego cechów 2) Odczytanie pro- 
cokołu z ostatniego walnego zgromadzenia. 3) Zmia
na statut a Stowarzysz* nia 1 statutu dla sąd  rozjem
czego. 4} 'Wnioski i interpelacje człon ko..

Pogoda. Dnia. 18-go maja termonr-tr do- 
arodl od 9 3 do -j- C. 23 Ó— barometr pod
nosił się.

Dnia 19-go maja o godzinie 7 rano stf.n 
barometru. 738 8 mm, — termometru +  13 4 0. 
wiatr: zrc&odnio północuo-zashodni.

Kronika zamiejscowa.
Z ruchu przedwyborczego. Piszą do nas z 

M i e l c a :  W niedzielę 18 b. m. miało się *u 
odbyć »ebranie polskiego Zwiąuku ludowego, 
na k tó re zgromadziło się sporo włościan, o- 
raz mieszczaństwa i ipteligencyi- N» zgroma
dzenie Jednak przyszła wielka Rość zwolen
ników byłego posła Krempy - o* pozwo
lili, by wogóle radzono i polski Związes u- 
chwalano.

Po dwugodzinnych h*l Bach p. poseł Kę
dzior rozwiązał zgromadzenie. Przeważna 
część włościan opuściła salę. Wówczas pan 
Krempa otworzył zebranie przedwyborcze, 
które o tyle zasługujr na wzmiakę, że mó
wcy, jak  p. K a w a i f c j p e k  występowali 
ostro przeciw p. Stapińskiemu, pri eciw blo
kowi, przeciw p. Bubrzyńskiemu i padały e- 
pltety, k tóre trudno powtórzyć, na sali sły
szeć się c»ły chóralne okrzyki „hańba". Ze
branie zakończono uchwaleniem rezolucyj 
zebrani uchwalają dołożyć starań, by wybo
ry si ,'mowe przeprowadzono zupełnie legal
nie, 2) zebrani uchwalają popierać do Sejmu

tylko włościanina niezawisłego od klerunł u 
polityki p. Stapińskiego, 3) zebrani uchwala
ją zwołać wielkie powiatowe zebranie przed
wyborcze, na którem uchwali się kandydata 
do Sejmr. W tym celu wybrano też obszer
ny komitet. Zebranie uchwaliło już właści
wie kandydata, to Jest byłego posła Krem- 
pę. Ten jednak na razie o tyle się nie zgo
dził, iż pragnie, aby kandydaturę Jego pGsta- 
wiło ogólne powiatowe zebranie.

Trzeba zanotować, że i wniosLodawca po
stawił wniosek, iż popierać się będzie kan
dydata chrześcijańsko-ludowego. Dr Nowa- 
czyński, Jako przewodniczący, zmienił tekst, 
bojąc się zapewne „bury" od p. S t a p i ń 
s k i e g o .

Dalej trzeba i to jeszcze dodać, że na 
zgromadzeniu przedwyborczem przyparty bę
dzie p. hofrat Kędzior do muru, Jrk zapa
truje się na działalność p. S ipińskiego i czy 
pod jego sztandarem zamierza dalej praco
wać w Sejmie i w parlamencie. W tym bo 
wiem wypadku spotka s’ę z silną opusy- 
cyą w mieście i na wsi.

Antykatolicka agitaeya posła ludowca. Z 
G o r l i c k i e g o  piszą do nas:

Przygotowania do wyborów sejmowych Już 
się rozpoczęty. Poseł ludowcowy M a d e j  objeż 
dża wsie i „baje duby smolono". Obecnie wziął 
się do progagandy ateizmu i głosi W”r&źaie, 
że Boga niema, że człowiek eie ma duszy i 
że księża wszystko wymyślają dla swojej ko
rzyści. Ladzie zgorszeni zapytują, co mają o tem 
myśleć.

Trzeba napiętnować działalność zgubną tego 
tępego agitatoi*, który nie mając widocznie 
innego zajęcia, sieje zgorszenie i n ccze^ia na 
wsi przewrotne idee socyalizorn.

Teatr artystyczny w Krynicy. Piszą do nas 
z K r y n i c y :

Pobliczność przebywając* na kuracyi w Kry 
nioy-Zdroju z zadowoleniem powitała wiadomość
0 przyjaździe Teatrn artystycznego na pierwszy 
sezon letni. Knracynsze kryniccy pozbawieni 
w maja i czerwcu jakiejkolwiek rozrywki du
chowej, uczęszr-ać będą. na zapowiedziane wi
dowiska pilnie, pragnąc się jywdzięczyć kie 
rowniotwn za poniesione trądy, pragnąc zara
zem i na przyszłość utrwalić potrzebę teatral
nych przedstawień w sezonie pierwszym. Za
rządowi Krynicy-Zdroju oraz gminie należy się 
ucnanie za pozyskanie artystycznej drożyny, 
które] marka znaną jest ehlabnie we wszystkich 
większych miastach Galieyi.

Gallcya w sezonie letnim. Celem podniesie
nia rnehu turystycznego w Galieyi („rnchu 
obcych") ukaże się w czerwcu b. r. popularna
1 tania pubiikacya „Gsiicya w sezonie letnim".

Pablikacy* ta będzie jedną z najpoważniej
szych, Jakie w te] dzibdzinie się akazaiy, współ 
adział w jej opracowania biorą najwybitniejsi 
i najznakomitsi obywatele i znawcy nasnych 
potrzeb i stosunków krają: Ei.se, minister
skarba W. Zaleski, Eksc. minister dla Galieyi 
W. Dłagosz, księżna Marya Adamowa Lobomir- 
ska. szef Sekcyi Dr H. KO 11 er, radca dwora Nr 
J. Twardowski, prezes Koła polskiego Dr J. 
Leo, prezydent miasta Krakowa, poetka z Sza- 
włnwskich Nenmannows, dale] Tetmajer, Ka
sprowicz, Rydel, dyrektor Dr Kopera - Picstrak, 
Dr Szydłowski, Dr Monat, Tom^cwicz, Dr Ma
giera, Dr Nossig, Dr Kordys, Dr Zanietowski, 
a poalów: f&ksa. U ri h^mo tIw  Dc WióW Dr
Lfsiewic*, dalej radca Obcgl, Zdzisław Dębicki 
z Warszawy, Dr Sshroeder z Poznania, pabli 
cyści Inlender, Kwaszewskl, Bizylewski, Dr 
Dyląg i t. d.

Komitet z wiedeńskim delegatem Krajowego 
Związkn turystycznego J. A. Kope.skim, kie- 
rojącym ca.. akcyą wi,.z z wiceprezydentem 
Kr. Z. T. Drom L. Schneidrem i red. Wł. Ho- 
rowiczem akończył mozolną pracę i niebawem 
pubiikacya oddaną zostanie do drukn.

Z bocheńskiego Towarzystwa zaliczkowego. 
Piszą do nas z Bochni:

Odbyło się ta w niedzielę 18 b. no. roczne 
zgromadzenie członków Towarzystwa zaliczko
wego. Obradami kierował X kanonik Biliński, 
sprawozdanie z czynności rachunków za r. 19T2 
przedłożył dyr. Machnicki.

Towarzystwo liczy 1401 członków. Obrót 
kasowy aa rok 1912 przedstawia się w kwocie 
1,820.008 K 62 b.

U działy wynoszą 100.367 K 19 li — w &ł*dr 
ki członków na oszczędność 243.377 K 21 K, 
a z krudytn korzystało T ow arzystw o  w kwocie 
86.295 F  24 h.

Zysk za rok 1912 w ynosi k w o tę  4 .476 K 
93 h, który zg ro m ad zen ie  ro*dzieliło w ten 
sposób, że na 4 pro. dywidendę od Udziałów 
przeznaczono k w o tę  St 61 K  52 h —  n r  fan- 
dasz rezerwowy K 41 h —  towarzystwa
wzaj. pom. „Rodzina" w Bochni kwotę K 
i Towarzystwu „Praca* w Bochni «wotę 60 K

Uzupełniono Radę nadzorczą P 'n ł  wybór 
do niej pp. Stanisława MatwlJa, Jozefa Romana 
i Jana Tomasika.

Rada nadzorcza wybr&ia dyrektorami pp. 
Wiktora Machnickiego, Dra WcJsłę i Aleksan
dra Semetko. *k>egj. a zastępcami: Józefa Ko
złowskiego, Władysława Różyckiego i Adama 
Timlera.

Pułkownik n  jyjski ve Lwowie pod kluczom. 
Uwięzionemu w^d zarzntem szpiegostwa woj
skowego i politycznego pułkownikowi rosyj
skiego sztabu generalnego Jacewiozowi, który 
pozostaje w areszcie śledczym we Lwuwio, do
ręczono onegdaj akt oskarżenia, który stał się 
już prawomocnym wobec oświadczenia ozkarżo 
nego, że nie wnosi sprzeciwu. Do rozprawy, 
która odbędoje się jeszcze w ciąga bieżąceg< 
miesią a przed trybunatem orzekającym, nie 
będą powołani żadni świadkowie. Sąd rozpo
rządza nader obciążająoem materyatem, rfkonfi 
skowanym u Jaeewicza, który zresztą w śie- 
dzt ie p.zyznał się w zupełności do winy.

Proces n tle rocznicy styczniowej. Przed 
poznańską drugi Izbą karną toczył się w ubie
głym tygodnia przez trzy dni proces o rzeko
me podburzanie do gwałtów, Jakiego Prokura* 
torya dopatrityl» się w rozdzieli lic i rowpr*0’ 
dąży broszur i nut, wydanych z okazy) roczni
cy powstania styczniowego. Na ławie oskarżo
nych zasiedli pp. Dr S c h r o e d e r ,  kierownil 
biura „Straży", Księgarze Jarosław Le i t g e -  
b e r  i NLe mi e r k i e wi c z i .  Bernard Mi 1 a k i 
I sekretarz Związkn Kół śpiewackich B a i w i  
c k i. Prokurator wniósł dla p. Dr Sonroedera 
o dw a t y g o d n i e  więzienia, dla pp. Niemier-

kiewieza i Milskiego po t y g o d n i u  więzienia, 
a dla pp. Leitgebra i Barwiokiego o t r z y d n i o 
wą karę więzienną. Wyrok zapadł następujący. 
Panowie Dr Schroeder i Nlemlerklewloz zasa
dzeni zostali każdy na 100 mk, Barwlokl na 
50 mk, pp. Milskiego i Leitgebra uwolniono. 
Koszty postępowania nałożono trzem zasądzo
nym.

Wszystkie inkryminowane drnci z wyjątkiem 
jednego, skonfiskowano, także broszurę Wy
działu Kulturalnego Straży o powstania Sty- 
ezniowem, wydaną z Jak najbardziej skrupula- 
tnem liczeniem się z przepisami prawnemi.

Szabasowy bojkot żydów warszawskich. —  
Or&an łltwa tów aardzawakich „Hajnt" zamie
ścił ostatnio na pierwszej kolumnie artykuł na
wołując żydów, żeby nie Jedli ' sobotę karpi, 
pochodzących ze stawów, polskich. Natomiast 
zaleca inne ryby, sprowadzane z Rosji.

Bank Towarzystw współdzielozyck w War
szawie. Onegdaj odbyła się w Warszawie uro
czystość założenia kamienia węgielnego pod bu
dowę gmachu Bank tow. współdzielonych. Bo
dowa gmachu własnego świadczy z jednej strony 
o rorwojn instytucyi, z drogie] o tem, że zdo
była ona trwały grant w społeczeństwie Kró
lestwa. Pomyślny ten fakt świadczy z drogiej 
strony o tem, że idea współdzielozości na pola 
finansowem przybrała tam szerokie rozmiary i 
mocno się ugruntowałs.

40.000 rubli na Instytuoye społeczne. Wiot- 
prezes V wydziału cywilnego warszawskiego 
sąda ogłosił testament własnoręczny zmarłe] 
niedawne nagle w Warszawie ś. p. Ludwiki z 
Starrkupfów Discorso. Testament ten, datowany 
15 czerwca .909 rokn zawiera Kilkanaście za
pisów, świadczących, Jak drogie były zmarłej 
polskie instytneye społeczne. Zapisj te są na- 
atępnjąoe:

3.600 rb na Kasę pomocy dla osób pracn- 
Jącj.h na poln nankowem, imienia Dla Mia- 
nowskrgo; 3 000 rb na stały fnndnsz dla szkoły 
imienia Staszyoa dut Polaków- katolików (nie 
Litwinów):. 3.500 rb na Towarzystwo opieki 
nad dziećmi; 3 000 rb na Towarzystwo wpisów 
szkolnych, dla Polaków - katolików; 5.000 rb 
na polską szkatę rzemiosł przy Muzeum prze
mysłu w Warszawie; 2 000 rb na Towarzystwo 
ubogich dzieci Imienia Bolesława Prasa; 500 rb 
na Szpitalik dziecięcy przy ulicy Aleksandryt;
10.000 rb na stypendynm imienia Starrkopf 
Discorso dla niezamożnych uczniów szkół wyż
szych, Polakór- katolików (nie Litwinów i nie 
żydów), ksztamących się w kraju łab zagranica: 
2.600 rb na Polskie Towarzystwo krajoznawcze;
1.000 rb na Szkołę malarstwa przy To warzy- 
stwie zachęty sztok pięknycn; 1.000 rb nr To
warzystwo ochrony zabjf :ów historycznych pol- 
sklolr; 9.000 rb na wykończenie wewnętrzne 
kościoła imienia Zbawiciela r  Warszawie;
5.000 rb wre zde testatorka zapis ula na i zwoły 
w Cieezynie.

Na pizypaduk rozwiązania lnb zniesienia 
przez rrąd któregokolwiek, z wymienionych To
warzystw, przypadająca na nie sama winna być 
podzielona między pozostałe; w razie skasowa
nia wszystkich, cała sama alega przelaniu na 
rzecz Azademii Umiejętności w Krakowie.

Staruszka 110-letnia. W Szadka, w gnb. 
kaliskiej, mieszka staruszka R. Gale . i aa, licząca 
110 lat. Jest ona zupełnie Jeszcze rzeźks, czyta 
codziennie i opowiada cbętnie dzieje czr ów
p rie ły t-M , H h t i  19 dtftool, 9 ktdrycŁ -najstar
szy syn liczy lat 90. Całe życie mieszka w do
mu, który należał do jej rodziców.

Kary prasowe. W eiągu nbiegiego miesiąca 
gazety petersburskie zapłaciły rb. 7.400 kar 
prasowycL, skonfiskowano 9 gazet, w te] licz- 
bie obie gazety robotnicze („Łucz" i „prawda") 
po 6 razy. W Moskwie kary nałożono na 8 
pism na sumę 2.900 rb. Za nlezupłacenk kar 
aresztowano redaktorów 3 pism. Kary prasowe 
nakładano za przedruki, za kącik humorystyczny, 
nawet zr reoenrye teatralno, w których dopa
trzono się podburzania Jednej ezęfiei ludności 
przeoiws-0 drugiej. Wreszcie z rozporząc zenia 
ninisteryum spraw Tewnętrznyoh zakazano 
przywożenia dc Rosyi wychodzącej w Chicawc 
gazety litewskiej „Katolikoc".

W pomrokach sprawy teresińakiej. Okaatio 
się zatem, że nie na ks. W łady 80 -n Drnekie- 
go-Lubeckiego dokonano zamachu przed dwa* 
nasta laty, Jak mylnie się zdawało Dr Wojniczowi 
w Wilnie.

Wyjaśnia to w liście do „Knr. Litewskiego" 
Hieronim ke. Drnoki- Łabęcki z Nowegopola, któ
ry pibze, że istotnie byt zamach, ale nic na za
mordowanego w Teresinie ks. Władysława.

Fakt usiłowania otrucia dotyczył stryjeozno* 
stryjecznego brata zmarłego, i .ian..wicie hs. Po
litur. Druokingo- Lnbeokiego, rodzonego brata 
ks. Hieronima

Stało się to w majątku Puroohońsk w pow. 
pińskim, gub. mińskiej.

Sleditwo, ściśle przeprowadzone, doprowa
dziło wć cza r dc «yhryeia zbrodniarzy. Byłe 
to szejka żydowska, z którą ks. F. Łabęcki miał 
zatargi wskutek kradzieży przez nieb koni, nie
jaki Flaksman i inni. Sądzeni przez sąd okrę
gowy w m. Pińsku, ponieśli karę

Wobdc terro lista upadają wszelkie domyely, 
łączące z powyższem wydarzeniem usiłowanie 
otroe<a niedawno tema ke. Władysława Dra* 
cklego-Lubeokiegb w WarazawK

Malwersaoyo w polisy Kijowskiej, w  kfiow- 
sklej izbie sądowej toesył się pn raz wtóry, 
tym razem przed specyeJną komisyą .Tyjsado
wą ehąrkowsKie] izby sądowej z odziałem przed
stawicieli stanów- głośny proces byłego naczel
nika wydziału śtouozego policyi kijowskie] E. 
Misz-izuka, rowiroweg* W. Klejna i ajentów 
policyi śledczej: 8* Radałki i S. Smołowica, 
oskarżonych c szereg fałszerstw i mistjfikaey] 
podczi s  prowadzenia śledztwa w sprawie zabój
stwa Jaszczyńskiego. Po raL pierwsz> sprawa 
ta rozpoznawana był* w roan zeszłym, prsy- 
ozenr kijowska izba rądowa uniewinnili wszyst
kich oskarżonych. Wszutek protestn prokura
tora, senat wyrok skasował i ponowne rozpo
znanie sprawy powierzono oharkoz »Kiej izbie 
sHoweJ. Wszystkich oskarżonych skazane na 
półtora rokn rot iresztonokicn. Tyiko rewiro
wego Flejna anlewlnniono.

Ze świata.
50 rocznica „Wieszatela". Cia-noBeoinay 

dziennik roryjeki w Wilnie „Wllenskij Wie-

MAGAZYN Z OBUWIEM FELIKSA ŁODZINSKIEGO
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stnik" powiadomił w tyeli dniach swoich czy
telników o 50 roosnicy objęcia rządów gen. 
gubernatorstwa wileńskiego prsez osławionego 
Murawjewn Wiessatela, który — ]ak zapewnia 
organ urzędowy — „na zawsze uwiecznił swoje 
imię w rocznikach historyi rosyjBkieJ“. W arty
kule z stępnym „Wilensk. Wleetn." dowodzi, że 
„dzień rocznicy jest dniem, w którym ntjwła- 
śoiwur jest rzeczą skupić naszą (Rosy a; 
wdzięczną pamięć na „bohaterstwach" hr. M. 
N. Murrwjewa“.

Pożar w  Preszburgu. W sobotę popołudniu 
wybuchł w starej dzielnicy żydowskiej Presi- 
burąa pożar, który zniszczył 100 domów. Około 
350 osób odnioi to lżejsze i cięijze obrażenia. 
Ogień rojBierzał się tak szybko, że akcya ra
tunkowa podjęta przez straż pożarną i kom
panię pionierów była bardzo utrudnioną. Wśród 
gmacnów, które zostały zniszczone ><,arem. 
znajduje się starożytny, bo z X1T w. pochodzą
cy kościół św. Mikotsja.

0 dozór nad wykładem religil w  Ros/I. —  
Sena. rosyjski rozpoznawał w tych dniacn spra 
wę zasadniczą : do kogo należy prawo dozoru 
nad wykładem religii w zakładach naukowych 
rosyjskich rządc wych i prywatnych, do ducho
wieństwa wszystkich wyznań czy też tylko wy
znania protestanckiego, Jak to miało miejsce 
dotychczas w Królestwie Polakiem. W r. 1907 
minister oświaty Kaufmau wraz z ministrem 
spraw wewnętrznych opracował przepisy, udzie 
łające prawa uozoru nad wykształceniem reli- 
gijnem młodzieży duonowieństwu odpowiednich 
wyznan. Przepisy te były zakomunikowane je
nerał - gubernatorowi warszawskiemu. Minister 
oświaty Szwarc, powoiując się na tc, że ustawy 
udzielają takiego prawa tylko duchowieństwu 
protestanckiemu, uznał, że rozciągnięcie prze
pisów tych na inne wyznania powinno być pr/e 
prowadzone w drodze prawodawczej. Minister 
spraw wewnętrznych nie zgodził się na to i 
spran i przeszła do sen*tu, który za pierwszym 
"azem większością 20 głoBów przeciwko 18 roz
strzygnął La korzyść ministra oświaty. Minister 
sprawiedliwości fizcfegłowltów Jednak zaopinio
wał na rzecz mniejszości. Onegdajsse zebranie 
ogólne senatH przyłączyło się do opinii ministra 
sprawiedliwości, postanawiając, że prawo dosorn 
należy do właściwego duchowieństwa wszystkich 
wyznań. Trzeba zauz ażyó, że w danej sprawie 
chodziło głownie o duchowieństwo rzymsko - 
katolickie oraz ormiańsko - gregoryańskie.

stąpił do Centrum indowego, nawiązanego w r. 
1806. S. p. Zmarły odznaczał się prawością 
charakteru stałością zasad, dzięki czemu cie
szył się srmpatyą tak wśród kolegów zawodo
wych, jak niemniej w szerszych kolach obywa
telskich.

Cześć Jego pamięci I
Stanisław Rzewuski. W obiegły piątek u- 

marł w Paryżu znany, iv'aBioza we Francyi, 
krytyk literacki i dramaturg Stanisław hr. Rze
wuski. Zmarły byt prawnukiem Seweryna Rze
wuskiego, jednego z przywódców konfederaoyi 
barskiej; mstka jego była siostrą słynnej p. 
Hańskiej, która swego czasu wyszła 1 1  Baliaca. 
Jako 17 - letni młodzieniec przybył Stanisław 
Rzewuski do Paryża, gdzie zamieszki! n stałe. 
Był to człowiek o bardz_> wysokiej kulturze i 
o wielkim oczytania. Pisywał sprawozdania li
terackie w „Figaro", „Comoedia" I t. d. i wy
stawił w Paryżu kilka sztuk, między iontml 
„Comte Witold", „Tibóre a Caprće", które cie
szyły się dniem powodzeniem.

Teatr krakowski wystawił w ubiegłym se
zonie Jego komedyę „Nasi n ' Riwierze" » 
bieżącym „Kobieta, gra i wino".

Reptrtiarteatn miejskiego wKrakowie
Poniedz!ałck. Pi zeds‘awienib amatorskie. „Faust" 

opera w 5 aktach Gounoda. (Szkolą prof. Marso),
Wtorek. „Mezalians", kemedya w 3 akt ich (4-ch 

odsłonach) Sha a. _
Środa. „Śmierć Iwana Groźnego , tragedya w 7 

obrazach Hr. A. K. Tołstoja.
Czwartek. T jatr zamknięty.
Piątek. „Jak wam eię podoba". (Występ Ireny 

Solskiej).
Sobota. „Mój najdostojniejszy przodek", komedyu 

w 3 aktach Alfreda 'ScLmiedena.
Niedziela popoł. „Kościuszko pod Racławicami", 

obraz historyczny t  6 odsłonach z muzyka napisał 
A. W. Lasota. Ceny zniżone do połowy.

Niedziela wieczór. „Mój najdostojniejszy przodek1.
Poniedziałek. „Mezalians",
Wtorek. -Mój najdostojniejszy przodek".
Środa. „Wielki Fryderyk", sztuka w 6 ebrrza >b 

Adolfa Nowe-zyńskiego.
Czwartek. ,Dożywocie-', komedya w 3 aktach 

wierszem, Aleksandra nr. Fredry.
Piątek „Święto wiosny". Śpiew bUO dzieoi szkół 

wydziałowych. — Przedstawienie na kolonie waka
cyjne. — Ceny popularne.

Ze świata katolickiego.
0 kościół W Wllhie. Administrator dyecesy! 

wileńskiej X Mielalkiewici wydał proboszczowi 
kościoła św. Jana, w którjm — Jak donosili
śmy — zdarzyły się ostatnio awantury, rczpo- 
rsądsenie, ażeby nabożeństwa dla Litwinów na 
esas nieokreślony wstrzymać, kościół zaś otwie
rać o godzinie 7 rano na zwykłą prymaryę. — 
Onegdaj tłum zebrał się na ulicy przed kościo
łem. Porządek utrzymywała pollcya z policm J 
strem na ciele. Po otwarcia drzwi Polacy i Li
twini tłumnie weszli do kościoła, ale w tej 
ehwili głośno zagrały organy, zagłuszając szmer. 
Śpiewów tedy nie zaezynano 1 po prymaryi o- 
pnszezono ktśclół w porządku.

Biskupi jako zwykli podsądnl. Do senatu ros. 
wpłynęło zapytanie, jakie instaneye powinny 
oddawać pod sąd, prowadzić dochodzenia i są
dzić biskupów wyznań ohrLj.eijańskioh „w rasie 
stwierdzeni, ich działań występnyehM (!!!)

Okazują się, że) prawo i praktyka, Jak dotąd,; 
nie dają edpowiedzi na ,to pytanie. Zapytanie 
postawiono w sensie następującym: Czj można 
sądzić biskupów podług ogólnych ustaw sądo
wych, Jeśli miar owanle biskupów na stanowi
ska wakuja -f nie może nastąpić bez sankcyi 
Najwyższe] ?

Prześladowanie księży polskioh w Rosyt 
Przed kijowską izbą bodową stanął proboszcz 
kościoła w Dołbinowie w powiecie bobrojskim 
X. Antoni Borowski, oskarżony za to, że pod 
grozą eks-komunikł zakazywał parafianom po
syłania dzieci do szkoły eerklewno-parafialnej. 
Po zastosowania manifestu, i "trącającego karę, 
Izba skazała X. Borowskiego tylko... na cztery 
miesiące twierdsy.

Hebroloflla.
Ś. p. X. Dr Zygmunt Lenkiewicz. Wczoraj 

zmarł we Lwowie X. Infułat Dr Zygmunt 
Lenkiewicz, dsiekan kapituły lwowBkie], re 
ktor lwowskiego sem haryum  duchownego,

S. X. infułat Lenkiewicz ur. w r. 1844, 
po ukończeniu etudyów teologicznych w kra
ju  i za granicę oył od r. 1882 do 1891 pro
fesorem teologii moralnej na Wydziale teo
logicznym Uniwersytetu Jagiellońskiego, ckąd 
następnie puwołany zoBtat na kanonika ka
pituły lwowskiej. We Lwowie zyskał dobie 
wielk* wpływ na życie publiczne i obywa
telskie oraz niezwykłą popularność, Jaku dłu
goletni radny miejski, delegat Rady szkol 
□ej krajowej, kierownik wielu inBiytucyj re- 
ligijno-spolecznych, dobroczynnych 1 narodo
wych.

Zgon ś. p. X. inlułata wywołał w kołach 
młodzieży duchownej, której był kierowni
kiem, duchowieństwa i obywatelstwa szcze
ry, głęboki żal.

Pogrzeb ś. p. X. Lenkiewicza odbędzie 
się Jutro.

S. p. prof. Mlodor skl — o którego zgonie 
donieśliśmy w sobotę — urodził się W Zyi ca 
w r. 1861. Glmnazyum i uniwersyteckie stadya 
ukończył w Krakowie, poczem pełnił w szko
łach średnich obowiązki nauczyciela języka ła 
cińskiego i greckiego. W r. 1891 habilitował 
się nu Vniw. Jagiell., jako docent filologii kia- 
syetnej, prsez rok piastował katedrę na Uni 
weroytou* frybnrskim, poesem powołany został 
z P&Trotfcm do Hrukowa na zwyczajnego pro
fesora filologii. Od r. 1893 był eilonklem ko
respondentem krar. Akad Umiejętności. Dru- 
kiem ogłosił prof. Miodoński około 80 roz
praw

Jan Wojtyga dyrektor sskoły wydaiatowej 
męskiej i żeńskiej w Krakowie na PółwBin 
Zwierzynieckiem, były poseł do Rady państwa, 
przeżywszy lat 58, opatrzony św. Sakramenta
mi, zmarł w sobotę 17 b. m.

S. p. Wojtyga został wyorany posłem w r. 
1900 z 4 tej knryi okręgu krakowskiego. Na
leżał w Kole powkiem do klnbn katolicko - In
dowego, a następnie ze swoim kolegami przy-,

Ze sportu.
L. F. C. „Eintracht" (Lipsk) — „Cracovla“ 

1:1, 3 :2 -
„Emtracht", jako klub niemiecki, gra me

todą więcej odrębną od widyv -oyi h  przewa
żnie na tutejszych zawodaob Metoda ta  głó
wnie polega na długich rzutach 1 więcej na 
ciągłym forsowaniu w przód, niż na kombi- 
nacyi, przez co temp" jest więcej rozwinięte 
a gra tem Barnem obfitsza w ciekawe mo
menty i więcej interesująca. To też szcze
gólnie w drugim dniu zawodów, gdy już gu
ście wypodzęci po długiej podróży mogli le
piej cały zasób techniki i trainingu pokaiać, 
różnice ich metody i sposobu gry „Oraroyia 
ków“ wybitnie się zaznaczyły. Poza tem mo
żna było w „biało zielonych" zauważyć zdol
ności szybkiej oryeniącyl oraz świetną te 
cbnlkę w wybijaniu piłki — czem w „Cra- 
ooyii" zaledwie niektórzy gracze z pomocy 
(Synowiec, Traub) i obrony (Traub II.) mo
gliby się pochwalić. O wiele więcej znać też 
było u Niemców stałości w utrzymywaniu 
tempa, potLzaB, gdy nasi gracze tylko chw1- 
lowo i to rzsdko „wyrwać" potrafili a Je
szcze rzadziej, rozumie się, z jakimś rezulta
tem. Jedynie może w „fauluwaniu" różnicy 
nie było, bo i jedni i drudzy, zmuszali czę 
Bto sędziego swą nielegalną grą do inter
wencji i r  upominania. Go do Bamsgo prze
biegu gry to 1 tu on był trochę odmienny 
od innych, gdyż „Craeovla(< tym razem w 
zmienionym nieco wystąpiła składzie i dla
tego brak wspólnej oryentacyi objawiał Blę 
częBto a szczególnie w je] ataku, gdzie za- 
miaBt wspólności w posunięciach, częściej 
niektórzy napastnicy na własną rękę starali 
się o zdobycie laurów — ale, rozumie Bię, 
bezskutecznie. Najlepiej jeBzeze z całej dru 
yny spisywała Bię pomoc a po części obrona. 

Sędziował p. Jacheć. T. J.

Z teatru.
„Jak się wam podoba^ — Szekspira.

Romantyczno-fantaBtyezna pastorałka, — 
którą wyBtawiono w [bobutę, nie należy do 
najcelniejszych i najoryginalniejszych pomy
słów dramatycznych S.sekBpira. Nieprawdo
podobna bajka o przygodach piękne] Roia- 
liny, prsebranej za pasterza, jeBt dla nowo
czesnych smaków za naiwna i za mało inte- 
resuląca, chociaż ja SzekBp.r ozdobił czarcia 
BW8j poezy 1 pogłębił oryginalną, trochę 
górską  filosofią.

Utwory ttgo  rodraju należy obecnie wy
stawiać bardzo artystycznie, — jeżeli mają 
mieć powodsenie. Trzeba zatem pięknych 
stylowych deko-acyj, wytwornych strojów 1 
I gry subtelnie wycieniowanej. )Rola Rozali- 
ny jest nawet hardco ponętna dla artystek 
wyższej miary, które potrafią wywołać naj- 

ilniejsze wrażenie, nie posługując Bię ża- 
dnym nrutalnym efektem. Kreacya Modrze
jewskie] w tej roli pozostanie na długo w 
pamięci polskiej publiczności, jako arcydzieło 
estetyki 1 finezyi scenicznej.

Pani Solską poszła śla i®m swej znako
mitej poprzedfiłcaki i grała Rosalinę w Bpo- 
Bób niezmiernie dyskretny, z domieszką ła
dnej, figlarnej wesołości i gtębBzego senty
mentu. Z innych wył nawców dostroili się 
do należytego dfapazonu p. Siemaszko, Ma- 
ryański, Kosiński, Biegański, Wystawa nato
m iast była zupełnie niedbała.

H u k i ,  Literatura, S z k ła .
Akademia Umiejętności w Krakowi® ogłasza 

konkurs na stypendysto im. ś. p. ZBnona Pi
leckiego w kwocie 2400 koron. Kandydatem 
może być tylko rodowity Polak, katolik, który 
akońezył kurs naak uniwersyteckich ze Btopniem 
doktora, lnb też na Jednym z uniwersytetów

rosyjskich se stopniem naukowym kandydata, 
i pragnie adać się ■ t  granicę, celem dopełnienia 
stodyów w obranym zawodzie naukowym. Tym 
razem o stypendyura to ubieg ić się mogą kan
dydaci, którzy poświęcają się naukom hamani- 
styesnym.

Podania wnosić należy do Akademii Umie
jętności w Krakowie po dsień 10-go ezerwea 
1913 r.

qŁOS NAŃODU 1 dnia 20 Maja 1918, S t i. 3 .
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W sprawie budowy II losu- kanału Spytko

wice K.OtotOwa donoszą nam z poważnego źró
dła o dziwnych zmianach, jakie aaszty w je
dnej ze złożonych efert na budowę tego losn.

Przy otv aroin ofert podał przewodniczący 
komisyi do ogólnej wiadomości, ze wysokość 
tej oferty wynosi 2,198.998 K.

Po sprawdzenia rachankowem przez biaro 
Ekspozytury ek. Dyrekcyi bodowy kan ‘.łów po
dano orsędowni3 do w’ idomośol dzienników 
wysoki śó J >J na 2,367.039 K.

WreBzoie po dwa tygodniach, gdy oferty 
jnż były w ministerstwie hsndln, osnaezono 

ysokość jej na 2,205.500 K, tj. o 168 000 
mniej r niżeli było arze łownie ogłoszone i do 

szystkieh uilonni rów podane. O iłc słychać, ma 
być właśnie ta oferta zatwierdzoną.

Poza tern cały szereg ciekawych szczegółów 
miał ząjśó przy lioytacyi na ten Iob, o którym 
dokładniejszych wiadomości zusiągniemy.

Kurs gospodarski w Łoniowach (pow. Brze
sko). Stai«niem tamtejszego Kółka rolniesego 
Komitet e. k. Towarzystwa rolniczego krakow
skiego urządza w Ł.nlowach knrs gospodarski, 
który rozpocznie Bię po nnbeżeństrie w Bobotę 
dnia 24 msja br/ o gods. 9 rano. Na program 
tego kursu złożą Bię tanie wykłady ja k : z ua- 
kreBn weterynarii (c. k- weterynarz powiatowy 
p. Kachnlkiewicz); gospodarstwa nabiałowego 
(instr. mleczarstwa p. Grajewski); hodowli by
dła (inspektor hodowli p. Boguszewski); sado 
wnletwa (instruktor sadownictwa p. Gabryl); 
pszczelni (twa (p. Popławska) 1 inne.

Kara ma być akończony obchodem roczni
cy Trzeciego Maja,

Przygoioiaania Dyborize.
(Telegramy „Głoiu Narodu" ■ dnia 19 maja.)

Wiedeń. (Tel. wL) Korespondent naBZ do
wiaduje się, że na wczorsjszem posiedzeniu 
polskie] demokracyi we Lwowie zamianowa 
no kandydatów na wszystkie okręgi miejskie. 
Demokraci nie stawiają kandydatów tylko 
przeciw min. Bilińskiemu w Stanisławowie 
i min. Zaleskiemu w Tarnopolu.

W łonie polskiej demokracyi wybucLły 
silne spory, gdyż większość oświadczyła się 
nrzeciw postawieniu kandydatury posła Battnglii. 
Nie chciano mu wyznaczyć żadnego okręgu 
Wubec tego p. Batiaglia zagroził socesyą.

OdjazA b. nam. Bobrzysklego.
Lwów. (T. B.) Były namiestnik Bobrzyń- 

slrl opuścił wczoraj wieczór Lwów i udfL Bię 
do Wiednia. Na dworcu żegnało go wiele 
osób ze świata urzędniczego i t. p.

Pożar Preszbnrga.
Pre8zburg. (Tel. wł.) C ogromnym pożarze, 

który zniszczył część miaBta, zebrano Już 
dokładne szczegóły. Ofiarą padły tylko dwie 
o s o b y ,  a mianowicie strażak Hubcr i dzie
cko niewiadomych rodziców. Przeważna część 
rannych, po opatrzeniu ich na staryi ratun
kowej, udała lię do domu.

Jak Btwierdza komunikat magistratu, 
spłonęło 70 domów. Są pomiędzy niemi małe 
domy oraz wielkie budynki nowoczesne. Spa
lone domy wznosiły się przy 7 ulirarb.

Znaczną część uratowanych Bprzętów 
umieszczono w koszarach pod strażą. Miej 
Bce pożaru otoczone jest jeszcze kordonem 
strażaków i żołnierzy, którzy nikogo nie 
wpuszcziją do środka. Miejska komiBya bu
dowlana bada ściśle domy, które ocalały a 
dopiero po ukończeniu tej czynności delo- 
źowane rodniny powrócą do Bwoich pomie- 
szkań, o ile władza uzna to za możliwe.

Jak na nz i e  Btwierdzono, 300 do 350 
pomle8zkań ju i nie nadaje Bię bo użytku. — 
OBobom bezdomnym dadzą przytułek czę
ściowo oBoby prywatne, głównie zaś władze 
miejskie i rządowe.

Miasto przedstawia okropny widok, zwła 
Bzcza dzielnica żydowska, która zoBtała*zu
pełnie zniszczona.

Wedle obliczeń władz, 70adomów jeBt zu 
pełnie „niszczonych. Inne domy znajdują Bię 
w takim  Btsnie, że nie będzie można ich od
restaurow ać. Z tego powodu przeBzło 6000 
osób pozostało bez dachu. Dla 3000 z nich 
znaleziono pomieszczenie w dwóch szkołach 
1 budynkach rządowych Wśród mieszkań
ców panuje nędzą.

Wczoraj wydobyto z pod gruzów jedną 
ciężko ranną ouohę.

Prezzburg. (T. B.) O pożarze donoszą je 
szcze następujące szczegóły i Akcyę ratun
kową podjęła Btraż pożarna równocześnie z 
kompanią pionierów. Ogień rozszerzał się je
dnak tak  szybko, że muBiano poprzestać na 
ratowaniu ludzi. Jeden z pionierów urato
wał siedmioro dzieci i 83-letnlą staruszkę. — 
W wielu wypadkach w celu ratowania dzie- 
ei i kobiet musiano się uciec do przemocy. 
W stajniach zginęło wiele koni. Ogień ustał 
przy synagodze i na ulicy Vartele. Spalił się 
kościół św. Mikołaja.

Preszburg. (T. B.) Ministerstwo spraw we
wnętrznych zażądało dla kancelaryl gabine
towe] ceBarza dokładnego sprawozdania o po- 
ż arze.

drynarodowa stwarza teraz nowe obowiązki, 
którym Francya odpowie, jeżeli UBtawę z r. 
1905 uzupełni w ten sposób, że oprze się 
nie na wojsku zawodowem, lecz na powsze 
chnem uzbrojeniu narodowem. Żąda, by przy 
przeprowadzaniu ustawy z r. 1905 poprą 
wiono rezerwę i kadry i iw ięksiono liczbę 
twierdz. Oświadczył, że nie przyjmuje pro
jek tu  rządowego, gdyż ten projekt pociąg
nąłby za sobą zmniejszenie sił produkcyjnych 
narodu. Nie trzeba się uciekać do uzupeł
niania służby aktywnej, ażeby zabezpieczyć 
uzbrojenie. Nowe ciężary powinny być po 
kryte przez podatek progresywny na dooho- 
dy albo kapitsły.

Wojskowe współdziałanie Francyi 
1 Kosyl.

Paryż. (T. B.) „Figaro" donosi, źe gene
ralny szef sztabu marynarki, wiceadmirał 
LebriB udał się do Petersburga, aby podjąć 
na nowo i uzupełnić rokowania, które ze
szłego lata w aroujł podczas swego pobytu 
w Paryżu rosyjski szef uztabu generalnego 
marynarki ks. Lieven.

Rokowania te  dotyczą współdziałania floty 
francuskiej z rosyjską. Krążownik pancerny 
„Joanna d’Arc'‘ otrzymał rozkaz udania Bię 
do Kronsztadu i pozostania tam  podczas 
pobytu wiceadmirała LebriBa.

Rozrnohy wojskowe we Franoyl.
Paryż. (T. b.) Z Toul donoBzą: Onegdaj 

wieczorem zgromadziło się na ulicy Repu
bliki 200 do 300 żołnierzr, aby zamanifesto
wać przeciw postanowieniu rządu, mające
mu na C8lu zatrzymanie po i bronią roczni
ka i  r. i  910. Komendant placu kazał natych 
miast zatrąbić na alarm i wislka część żoł
nierzy pcTiósiła dobrowolnie do koszar, re- 
Bzta wróciła Bzrmrząc, jednak ulegając za
chętom oficerów. Władza wojskowa wdroży
ła dochodzenie, aby w ytryć podżegaczy. Mi
nisterstwo wojny oświadcza, że nie był to 
bunt t7ojBkowy, tylko komendant placu 
chciał przeszkodzić, aby żołnierze nie ucze
stniczyli w manit8Btacyi urządzonej przez 
kilka BtowarzyBzeń politycznych przeciw za
trzymaniu rocznika z r. 1910.

Sprawy bałkańskie.
Spói bnłgarsko-sdrbskl.

Sofia. (T. B ) Agencya telegraficzna buł
garska zaprzecza pogłoskom, jakoby rząd 
bułgarBki pertraktował ze Serbią o zmianę 
postanowień układu sojuBzowego i był go
tów odstąpić Serbii wszy stkie obsrary spor
nej strefy.

Ofioyalne nspokojenle.
Wiedeń. (Tel. wl.)Potudn. słów. koreBpon- 

deneya donOBi z Sofii, że premier Pasicz od
był konferencyę z Danewem, na której za
pewnił o pokojowem usposobieniu Serbii. O- 
świadczył dalej, że gabinet JeBt przeciwny 
agresywnemu tonowi prasy serbskiej. /

Wiedeń. (Tel wł.) Min. Gsbzow oświad 
czył wobec poBłów, że bułgaruki gabinet o- 
trzymał z Belgradu zapewnienia o możMwo- 
ścl pokojowego załatwienia konfliktu.

0 tron albański.
Wiedeń. (Tel. wł.) Z Londynu donoszą, że 

najbliższe^ posiedzenie konferencyl ambasa
dorów zajmie Lię kweBtyą obsadzenia tronu 
albańskiego. Niemcy proponują ks. Wilhelma, 
Fryderyka, Henryka Witta?

Konforenoya pokojowa w Londynie.
Londyn. (T. B.) Delegaci pokojowi zebrali 

się już w komplecie.

Polityka militarna Francyi.
O zbrojenia Franoyl

Paryż. (T. B.) Na bankiec e party! rady- 
i no-Boi yaUetycznej wygłosił Cailloux mo
wę, w której oświadczył, że Bytuacya mię-

Zjazdy polityczne.
Z obozu obrzośc. socjalnego.

Wiedeń (T. B.) Wczoraj popołudniu odbyła 
wiejska partya chrześcijańsko socyalna kon
gres, którego głównym zadaniem było wybrać 
krajowy zarząd partyjny. Po przemowie za
gajającej poBła Stoecki8na wybrano zarząd 
krajowy, składający się z 12 członków, mię 
dey nimi Dra Gessmana i wiceprezydenta 
i. by Jukls. Potem poseł Wollek omawiał bie
żące kweBtye polityczne, podnosił konieczność 
wytrwania przy programie cbrześciJańBko- 
i połecz iym, a poruszając kwestyę bałkańską 
chwalił energiczne zachowan e się rządu 
auatryackc-węgierskiego. KongreB zakończył 
Blę okrzyhfem na cześć cesarza.

Nowa organlzaoya polityczna.
Wiedeń. (T. B.) W sobotę odbyt się pod 

przewodnictwem poBła Richtera wlec okrę 
gowy niemieckich narodowcóv w Korneu 
burgu. Na tym wiecu założono dolno-.austrya- 
cki Związek ludowy, który ma zu zadanie 
przeprowadzić nrganizicyę niemieckich n a 
rodowców Dolnej Austryi na wsL Związek 
ludowy, który będzie pracował w ściniem po 
rozumieniu z krajowym zarządem party! nie- 
miecko-narodowej, ma siedzibę w Kromie- 
ryżu.

Telegramy.
fTrlegr dt „Ołotn Narado" s dnia 19 maja.)

Z Tow. dziennikarzy po i Klot.
Lwów. (T. B.) Wydział Tow. dziennikarzy 

polskich ukonstytuował się, v y jierając 8 .Lr: 
tarsam i pp. Rollegc i Gepnika a skarbnikiem 
wiceprezesa Aleksi ndra Milsk!ego. Jakc człon
kowie wspierający przystąpili do Towarzy
stw a: wiceprez. miasta Lwowa Dr Schleicher, 
poseł Adam, wydawnictwo „Gazety Wieczor
nej", Bank GalicyjBki dla handlu i przemysłu 
w Krakowie, Bank Galie. ZiemBki Kredytowy 
we Lwowie. Przedstawienie teatralne na rzecz 
wdów i sierót po członkach Tow-a odbędzie 
Bię we Lwowie 26 hm. Dyrektor Solski za
wiadomił Wydział, że urządzi na rascz Tow-a 
przedstawienie podczaB gośeiny teatru kra 
kowskiego we Lwowie w dniu 19 czerwca.

Zuown bójki na nnlwersyteole.
Wiedeń, (le i. wł.) Na tutejBzyn? uniwersy

tecie ponowiły się dzisiaj b ó j k i  n r i ę d z y  
ż y d a m i  a B t u d e n t a m i  ni  em.  n a r ó d  o- 
w y mi .  Bójki popołudniu trwały dalej In
terweniowała polieya.

V obronie biura prasowego.
Wiedeń. (T. B.) „PolitiBcbe Korresp." o- 

gła3za oświadczenie raszelnych redaktorów 
i wydawców dzienników wiudeńskich i za- 
granicznych w sprawie zarzutów podniesio
nych w OBtatnich czasach przeciw kierują
cemu urzędnikowi literackiego biura praso
wego w miniBterBtwie spraw zagranicznych, 
Jakuoy jego informacye były fałszywe i wpro- 
w idziły w błąd opinię publiczną. Redaktorzy 
oświadczają, źe żadne] wiadomości, która 
później okazała się fałBzywą, nie otrzymali 
z tego biura. Oświadczenie to ogłaszaią bez 
poprzedniego porozumienia się z zaatakowa
nymi urzędnikami.
Prooes mordercy poslt Sobnhmelerft.

Wiedeń. (T. B.) Dciś rozpoczął się tu obli
czony na dwa dni proceB przed przysięgłymi 
przeciw P a w ł o w i  K u n B c n a k o w i  o *s- 
strzelonie poBła Schuhmeiers.

Wiedeń. (Teł. wł.) ProceB Kunschaka roz
począł Bię przy udziale bardzo licznego au- 
dytoryum. Przesłuchanie oskarżonego po
twierdziło szczegóły, znane z aktu  oskar
żenia.

Andyenoye.
Wiedeń. (T. B.) Cesarz przyjął dziś w Schój- 

urunie ra  poiiłuchaniu b. namiestniku Bobrzań
skiego i marszałka hi. GołucbowBkiego.
Podróż angielskiej pary królewskiej.

Wiedeń. (T. B.) Jacht królev/Bki z parą 
królewską na pokładzie odpłynie ju tre  rano 
do VlisBingen. Stamtąd, pojadą oboje króle- 
Btwo do Berlina na ślub księżniczki Wikto- 
ryi z kB. Cumberland.

Samobójstwo wnnka sułtana.
Konstantynopol. (T. B.) Onegdaj wieczo

rem odebr sanie życie wystrzałem z re
wolweru książę Hajredin, wnuk sułtana Ab- 
dul Aziss. 22 letni kBiążę podaje zdenerwo
wanie jako motyw Bomobójstwa, chodzą je
dnak pogłoski, że przyczyną była jakaś afe
ra miłosna.

Kary za 1 maja
Petersburg. (T. B.) Za democstracye w 

dniu 1 maju skazano ćtaleiych 50 OBÓb are
sztem 3 miesięcznym, bez zamiany na grzy
wnę pieniężną.

Ukaraike księdza.
Bobrujsk. (T, B.) Ksiądz katolicki Desza- 

browski został skazany na 4 miesięczne zam
knięcie w klasztorze za wygłaszanie kazań 
podburzających (?!) polską ludność do oporu 
przeciw zarządzeniom rządowym.

Powodzie we Franoyl.
Paryż. (T. B.) W wielu okolicach Francyi 

naBtały powodzie. Kolo Bezlars utonęło 
dwóch koło Perpignan trzech ludzi.

Giełda.
Wiedeń. (Tel. wł.) Usposobienie giełdy było 

dobre.

Przyjechali do Krakowa.
HCTEL FRANOUSK- Radca Dworu Aureli Smo- 

lin r Wiednia, Dr Erazm Domarndzk' z Łoraiy, Ka
zimierz Radtowski z Pojoia Rosyjskiego, Bernarda 
Brodnicka z Wielkiej Kałuży (W. Ks Poznańskie), 
Baronowa Dety v. SchrStterowr z Kruppamiibli (Śląsk 
Górny), Helena Przj wieczerska z Łonży, Włodzimierz 
Malczewski ze Lwowa, Kazimierz Iirzozj z Tarno
brzegu, Dr Izydor Mayer ze Lwowa, Maryi, Zaborow
ska - Warszawy, lirzegorz Lisowski z Ropczyc, Leo- 
po.d Hofman z Wi«diia, Karo' Towr.rnicki ze Lwowa, 
Magdalena Lebowska z Gorlic, Wilhelm Eliai ze 
Gwc s a, Stanisław Kupli fiski z Oslaka (Kaliskie), Sta
nisław Benesz z Jasia, Tom -sz Buczyński z Warsza
wy, Drowa Ludwika Świętochows .a z Sosnowca.

HOTEL ANGIELSKI PIERWSZORZĘDNY przy 
ul cy Y/.-rszawakiei 1. 7 w pobliźt Pomnika Jagiełły 
i Akademii Sztuk Pięki tych. Pokoje od 3 K 50 h na 
dobę. Elektryczne oświetlenie. Centralne ogrzeiranie 
Liff. Usługa pierwszorzędna.

Radca Dworu prof. Stanisław SmolL.il ». Ni igo- 
szowic, X. Stanisław Miętkowski z Koninszy (Król. 
Polskie), X. B-.lesław Za..adzki z Wrocimówki (Ki 5. 
Polskie), X. Andrzej Grabski z Ojcowa, Dr Leonard 
TarsLi z Warszawy, Dr Paweł Niziołek z Brzozowa, 
Inż. Oswald Tau ze Lwowa, Inż. ^  unii Kostecki ze 
Lwowa, Ini. Władysław Laskowski z R-eszowa Dr 
Kazimierz M»xymowicz ze Stańkowy Dolnej, Józef 
Waldert z narisbadu, Inż. Antoniowie Terliiiewiczowie 
z Przeworska, Mary ano wie Piątkowscy ze Stanisła
wowa, Eustachowie Kalińscy z Kołomyi, anina Dęb
ska z Zakopanego, Malwina Chole«'iczówna z Często
chowy, Emilia Piajecka z Tamowa, M arja Wyso- 
czańska - córkam. z Odessy, Prof. Józef Kohler z 
Odessy, Kazimierz Kustkiewice z Radomin-

N a d e s ł a n e .

Z ko n ik ie m  
m y d ł o  l i l i o w e

nadal, jak p -zed+em, niezbędne do rozsądnego 
pielęgnowania skór; ’ 1 pięKności, Godzien pisma 
z , maniami. Po 80 h, wszędzie na składzie

PISZCZANY
na Węgrzech (Póstyen)

I

najsilniejsze w Europie termy siarczano-ma- 
łowe, radioczynne przeciw cierpieniom stawów, 
renmatyzmowi, artieiyzmowi, newralgii, zwła
szcza ischiasowi, po złamaniach i zmjhnię- 

ciach. Urządzenia mieszkań 
i kąpieli od najtańszych 
aż do luksusowych. H jtel 
Termia połączony z łazien- 

. kami o t w a r t y  c a ł y  
( r ok .  Frekwcncya 18 000 

' osób. Z Warszawy 15 go-

Idzin, z Krakowa 8, do 
'n/ieduia 3. Wszelkich in- 
formacyj udziela lekarz 
zakładowy Dr A'.Teichmaim, 

zimą Kraków,fiatem Piszcz my, willa Pannonia 
albo Dyrekcya nt kładn.

m

f » KINO WANDA” » Program od poniedziafhił 19. do środy 21. maja 1913.
1. ^grodnicimo m Daponii (koloromany obraz z ncjury), ? tehman nauczy
cielem dobrego tonu (arcymesoJfa farsa), 3. Zfośliira (dramat ame-
rfibaósh?), 4. Czar miłosny Biilego (humoreska), 5. Wycieczka po Rzymie 

9 (koloromany obraz z natury), 6. (Dilioner i mięzień (dramat mieiHomiejski), 
7. Wielka mysprzedaż (humoreska), O jco w sk i s i  a d c k  (dramat z życia),
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Zakład artyet.-kamieniarski i bodowi.

J t o f a  KULESZY
naprzeciw cmentarza 
w Krakowie posiada 
wielki wybór gotowych 
pomników z piaskow
ca, granitu i marmuru. 
Podejmuje się wyko
nania grobów w miej

scu i na prowincyL 
Telefon 1359.

Zakład wodolaszniezy
Dr. CHRAMCA

W ZAKOPANEM
otwarty cały rok. Umiesz cienie dla 3B0 oeób 
Urządzenie zakładu i łazienek pierwszorzędne 
Geny przystępne. Od 10 Kor. dziennie w nryi 

za pokój jednoosobowy a utrzymaniem.

Soki do robienia
lodów

Malinowy
Poziomkowy
Porzeczkowy

poleca

W. Olszowski
-i- KRAKÓW 1 

Mały Rynek róg Szpitalnej.

Najdorodniejsze szczenki
KRZEWY OZDOBNE

Najpewniejsze nasiona
kwiatowe i w arow n e i p'ękne sadzonki wszelkiego rodzaju   poleca

dla O3 lerocialych chłopców 535 15 8

w Krakowie, Karmelicka 66

Polecamy gorąco wszystkim, którzy mają zamiar jechać 
do HMCrykl lub K an stif, aby udali się z pełneiw zau

faniem tjjilu wprost do
Biura podróży Zofii Biosiadockiej w Oświęcimiu*

które nie ma żadnych agentów *n i nagsalacsy.

Rzędowo uprawniona

N ow o o tw a r ła !
JEDYNA W KRAKOWIE!
P ierw szo rzęd n a ręczn a

Pralnia krystaliczna
oraz Zakład chemicznego czyszczenia 

i artystycznego farbow ania
KRAKÓW - ZW IERZYNIEC

Fabryka wód miner, sztucz. i spec. leczniczych
pod firmą

R. Rżąca i Chmurek!
m Krakanie, śn . Gertrudy I. 4.

wyrabia pod kontrolę komisji Przemysłowej Tow. Lekarskiego krak. polecone |
przez toż Towarzystwo

Wody mineralne sztnczne
odpewiadajęce składem chemicznym wodom:

Bilińskiej, Gissshllblsrsklej, Seltersklej, Yichy, Hamburg ,Kissingen,
I tudzież speayalue lsczniczo jak: litawę, bromowę, jodowę, żalazistę, kwalnę oraz I 
| inne wody mineralne z przepisu prof. Jaw orskiego. Sprzsdaż częstkowa w apte- | 

kach i drogusryach. — Cenniki na żądani* darmo.

Lecznica hyglenlczna 
DRH H. THRHHWSKIEGO

= = = = =  m  Hossomle (za Kołomylą]  :
stac. kol. Zabłotów lub Wyżnica (na Bukowinie)
Otwarta do zimy. Leczenie wodą, kąpielami slonecznemi, dyetą (przeważnie 

jarską) postem, gimnastyką i przysposabianie do życia hygienicznego.

KTO CHCE
W TANI SPOSÓB URZĄDZIĆ SOBIE DOBOROWĄ 
BIBLIOTEKĘ DOMOWĄ NIECH ZAPRENUMERUJE

„Bibliotekę Dzieł
W y b o r o w y c h "

CO T Y D Z I E Ń  K S I Ą Ż K A  ZA 19 I P Ó Ł  K O P.
Nudnych książek nie drukujemy. 
Każda książka J e s t  z a j m u j ą c a .

W ROKU 1913 MIĘDZY INNEMI DZIEŁAMI W YJDĄ:

Pamiętnik Bukara, uzupełniający słynne Famiętnilil Ochockiego 
CZASY PRUSKIE, wspomnienia J. FALKOWSKIEGO 
PAMIĘTNIK MŁODZIEŃCA ztwlardzy kijowskiej Rawlty-Gawrońsklego 
PARAFIE POLSKIE NA SYBERYI ks. JOZEFATA ŻYSKARA 
Zjawiska medjumlczne profesora dr. J. Ochorowicza.
AK SIĘ DOCHODZI DO WIELKICH FORTUN Myersa

Z nowości literackich polskich wyjdą dzieła: 
Rodzlswiczówny, Zapolskiej, Tetmajera, Perzyńskiego, Żmijewskiej

I wiele Innych.
Redakcya posiada w tece szereg współczesnych utworów tłuma- 

m k  czonych z literatur obcych.

ŻYWOT I CZYNY 
ks. Józefa PONIATOWSKIEGO
8 1 . *  n l . l . .  m wmbt ■ ■■ im  Całoroczni prenumeratorzy Biblioteki 
D e z p ł a i n e  p l w R I l l l l H  Dzieł Wyborowych otrzymają tę  książkę 
jako premiom bezpł. na wytwornym papierze z ilustrar. w ozdobnej oprawie

Cena prenumeraty w Warszawie kwartalnie K. 2*50, z przesyłką 3*15. 
Za oprawę dopłaca się 1 rb. 59 kop.

Redaktor Zdzisław Dębicki.--------- Wydawca Kazimiera Gadomska.
Warszawa, Nowo-Si enna 2, teL 114-80.

KATALOGI ROZSYŁA SIĘ BEZPŁATNIE.

M31Mi
I
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poeca się dwie rodziny, których nędza i ka
lectwo ojców stwierdzone przez męskie 
Tow. św. Wincentego a Paulo w Krakowie. 
Łaskawe datki przyjmuje Administracja 
-Głosu Narodu". 212 0

Staruszka 89 letnia
bez jakiejkolwiek opieki i grodków de życia 

prosi o wspaieie 
Łaskawe datki przyjmuje Administracya 

.GŁOSU NARODU" 123 0

G ło z m s  l i l i a  w  K ra k o w ia i  Rynek Gł. 
9. Pasaż Bielaka, ul. Zwierzyniecka 18, ul. 
Krowoderska 5S róg Czarneckiego. Wyko
nuje wszelki* oddane roboty jak  najstaran
niej i na oznaczony czas. Po odbiór i z do
stawą bielizny da domu posyła pralnia włas • 
nych bezpłatnych ekspresów, na zadanie te 

lefoniczne lub pisemne. o30 36 1

S p ó ln ik a
z kapitałem I0C0 koron poszukuje się do 
interesu dobrze rentujęcego 1 prowadzonego 

na wyższą skalę. 685
Wiadomośó DomEiportowy obrazów Fr. Sem- 
brata. Rynek Klepsrski L. 16 w Krakowie 

od godz. 10—12 i 4—6 po poł.

O a o b n
szyjąc* białe szycie i krawieczyznę poszu

kuje szycia na wsi na czas wakacji.
Dębniki ul. Barska i. 33. —  Witkoś.

675 3 3

Masło
świeże kuchenne i deserowe wysyła
M leczarn ia Ja n a  Kędzio

ra  w B orzęcinie. 5750

WODOCIĄGI
wykonuje pierwszorzędny katolicki koncesyo 
nowany zakład instalacyjny Jana Tokara 
w Podgórza ul. Lwowska 46. 667 24 6

książeczka do nabożeństwa

p. Ks. Z. Goliana

oprawna 2 korony 50 halerzy poleca

Kraków,----------------- Rynek A. —B.
Wielki wybór książek do nabożeństwa 1 treści 

teologicznej 630 10 7

Panna.
inteligentna z ukończoną 'szkołą 'handlową 
poszukąje jakiegokolwiek zajęcia — także 
n a  wyjazd łaskawe zgłoszenia pod „Praca" 
do Administracji Głosu Narodu. 667 0
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C. k. Dyrakcya kolei państwowych w Krakowie.

W Y C IĄ G
z ro z k ła d u  Jazdy  w a ż n e g o  o d  1 m a ja  1 9 1 3 .
Odjazd z Krakowa. Przyjazd do Krakowa.

12*20 w nocy, p. osob. Nr. 11 do Fodwoło- 
czyok. Połączenia: do No.rego Sącza,'Kry
nicy, Orłowa, Tarnobrzega, Sokala, Sam
bora, Stryja, Brodów, Potntor, Hosiatyna, 
Kopyczyniso, Grzymałów*.

12*50 w nocy, p. posp. Nr. 8 do Wiednia, 
Połączenia: do Opawy, Pragi, Karlsbadu. 
Wrooławia i Berlina.

3*13 w nocy, p. posp. Nr. 7 do Czerniowiec. 
Połączenia: do Szczucina, Tarnobrzega,
Bełżca, Sokala, Sambora, Chyrowa, Stryja, 
Husiatyna, Itzkan, Jass, Bukaresztu.

3‘55 w nocy, p. poBp. Nr. 10 do Wiednia. 
Połączenia: do Warszawy, Cieszyna, Wro
cławia Berlina, Opawy, Berna, Karlsbadu, 
Pragi.

4*20 rano p. osob. Nr. 31 do Oświęcimia przez 
Podgórze-Płaszów. Połąozenia: do Wado
wic przez Spytkowice.

5*20 rano, p. osob. Nr, 20 do Wiednia. Po-

Sozenia: do Wrocławia i Berlina przez 
■zebinlę.

6*40 rano, p. posp. Nr. 3 do Podwołoczysk, 
Stanisławowa, lckan. Połączenia: do Szczu
cina, Nowego Sącza, Krynicy, Orłowa, 
Tarnobrzega, Jasła, Dynowa. Bełżca, 
Sokala, Sianek, Rawy Ruskiej, Sambora, 
Brodów, Czortkowa, Kijowa, Odessy.

6'52 rano p. posp. Nr 2 do Wiednia. Połą
czenia: do Wrocławia i Berlina przez Trze
binię, Cieszyna, Koszyc, Opawy, Bema, 
Ołomuńca, Pragi.

7 60 rano, p. osob, Nr. 16 do Podwołoczysk. 
Połączenia: do Szczucina, Rozwadowa, Nad- 

„brzezia, Sambora, Stryja, Stanisławowa, 
Brodów, Kijowa, Odessy.

8T0 rano, p. osob. Nr. 411 do Wieliczki.
8-75 rano, p. osob. Nr. 6211 do Kocmyrzowa 

i Mogiły.
8 46 rano, p. posp. Nr. 203 (od 15 V. do 

30 IX  wł.) do Podwołoczysk. Połączenia; 
do Sambora, Sianek, Podhajec, Stojanowa, 
Brodów, Kopyczyniec, Kijowa, Odessy.

9-30 rano, p. osob. Nr. 41 do Nowego Za
górza, Sambora, Stryja przez Podgórze- 
płsszów. Połączenia: do Wadowic i Bielska 
przez Kalwaryę, do Żywca, Zwardonia, 
Zakopanego, Gorlic, Borysławia, Tnstano- 
wic, Stanisławowa, Tarnopola.

9-30 rano, p. osob. Nr. 18 do Wiednls, Gli
wic, Wrocławia, Cieszyna, Opawy, Berna, 
Warszawy.

10 25 rano, p. osob. Nr. 43 (od 15 VI. do 
30 IX. włącz.) do Zakopanego i Rabki. 
Połączenia: do Żywca, Zwardonia.

10.45 rano, p. osob. Nr. 13 do Podwołoczysk 
i lckan. Połączenia: do Nowego Sącza, 
(Krynicy od 1 V. do 30 IX. wł.) Orłowa, 
Tarnobrzega, Jasła, Dynowa, Sokala, 
Chyrowa, Sambora, Stanisławowa, Po- 
tutor, Kopyczyniec, Zbaraża.

1*15 po poŁ, p. osob. Nr. 33 dc Suchy, Oświę
cimia przez Podgórze-Płaszów. Połączenia: 
do Wadowic i Bielska przez Kalwaryę,

1*30 po poł., p. miesz., Nr. 461 do Wieliczki. 
1*42 po poł., p. osob. Nr. 6213 do Kocmy

rzowa i Mogiły 
1*42 po poł., p. osob. Nr. 48 B (od I V. do 
30IX., co niedzielę i święta) do Trzebini. 
1*67 po poł., p. osob. Nr. 14 do Wiednia: 

do Wrocławia, Berlina, Opawy.
2*35 po poł., p. posp, Nr. 6 do Wiednia. Po

łączenia: do Wrocławia, Berlina, Pragi, 
Karlsbadu.

218 po poł., p. osob, Nr. 44 B (od 1 Y. do 
30 IX. codziennie) do Trzebini. Połączenia: 
do Gliwic, Wrocławia, Warszawy.

2*61 po poł., p. posp. Nr. 5 do Lwowa. Po
łączenia: do Szczucina, Nowego Sącza, Roz
wadowa, Jasła, Dynowa, Sokala, Chyrowa 
Sambora, Stryja.

3*00 po poł., p. osob. Nr. 25 do Tarnowa. 
Połączenia: do Szczucina, Stróż. Jasła, No
wego Sącza. (Orłowa od 15 VI. do 30 IX) 

3*25 po poł., p, osob. Nr. 49 do Suchy, Żywca 
(od 15 VI. do 30 IX.) Zakopanego, No 
wego Sącza, Stróż.

5*40 po poł., p. osob. Nr. 27 do Łańcuta.
Połączenia: do Stróż, Nowego Sącza, Jasła 

6*00 wieczór, p. osob. Nr. 116 do Oświęcimia 
6-45 wieczór, p. osob. Nr. 16 do Wiednia, 

Połączenia: do Warszawy, Petersburga. 
Wrocławia, prsez Trzebinię, do Berlina.

6-56 wieczór, p. miesz., Nr. 61V do Tarnowa. 
7*40 wieczór, p. miesz. Nr. 463 do Wieliczki.
7-44 wiecz., p. posp. Nr. 204 (od 15 V. do 

80 IX.) do Karlsbadu.
7-56 wieczór, p. osob. Nr. 46 do Nowego Za

górza, Chyrowa, Sambora, przez Podgórze- 
Płaszów. Połączenia: do Oświęcimia, Wa
dowic przez Kalwaryę, Żywca, Gorlic, Mez6- 
Laborcz, Przemyśla, Sianek, Lwowa.

8-00 wieczór, p. osob. Nr. 6215 do Kocmyrzowa 
8*43 wieczór, p. posp. Nr. 1 do lckan, Bu

karesztu, Konstancy), i Połączenia: do Chy- 
rowa, Sambora, Stryja. Konstantynopola 
okrętem.

9‘CO wieczór, p. osob. Nr. 17 do Podweło- 
czysk. Połączenia: do Wieliczki, Chyrowa, 
Sambora, Stryja, Jaworowa, Rawy Ruskiej, 
Podhajec, Sianek, Brodów, Husiatyna, 
Czortkowa, Kopyczyniec, Grzymałowa, Ki
jowa, Odessy.

10'15 wieczór, p. posp. Nr. 4 do Wiednia 
Połączenia: do Warszawy, Iwanogrodu' 
Petersburga, Wrooławia, Berlina, Opawy, 
Pragi, Karlsbadu.

1C*35 wieczór, p. posp. Nr. 104 do Wiednia, 
10*65 wieczór, p. osob. Nr. 19 do Lwowa, 

Połączenia: do Wieliczki, Jasła, Dynowa, 
Chyrowa, Sambora, Stryja, Stanisławowa, 
Jaworowa, Sianek, Sambora, Stojanowa. 

11.55 w nocy, p. osob. Nr. 47, do Nowego 
Sącza. Połączenia: do Oświęcimia, Żywca, 
Zwardonia, Zakopanego, Orłowa, stróż, 
Nowego Zagórza, Sambora, Sianek, Bory
sław),t, Stryja, Stanisławowa.

18*40 w nocy, p. posp. Nr. 8 z Czerniowleo 
Połączenia: od Bnkaresztu, Jass, lckan
Delatyna, Husiatyna, Jaworowa, Stojano
wa, Stryja, Sambora, Chyrowa.

3*07 p. posp. Nr. 7. z Wiednia. Połączenia: 
z Karlsbadu, Pragi, Ołomuńca, Opawy, Cie
szyna, Wrocławia i Berlina przez Trzebinię.

3*30 w nocy p. osob. Nr. 12 ■ Podwołoczysk. 
Połączenia: z Odessy, Kijowa, Grzymałowa, 
Zbaraża, Czortkowa, Husiatyna, Potutor, 
Brodów, Stanisławowa, Stryja, Sambora, 
Chyrowa, Sokala, Jasła, Rozwadowa.

4*62 rano, p. osob. Nr. 20, ze Lwowa. Połą
czenia: od Stojanowa, Podhajeo, Chyrowa, 
Sambora, Stryja, Orłowa, Krynicy (od 1 V. 
do 30 IX.), Nowego Sącza.

5*30 rano, p. posp. Nr. 103 z Wiednia.
5'6b rano, p. osob. Nr. 48 z Nowego Zagó

rza przez Suchę. Połączenia: z Gerlic, Or
łowa, Zakopanego.

600 rano, p. posp. Nr 3 z Wiednia Połą- 
nia: z Berlina i Wrocławia przez Bogumin.

6-32 rano, p. posp. Nr. 2 z lckan. Połącze
nia: z Konstantynopola przez Konstancyę, 
Bukaresztu, Zaleszczyk, Delatyna, Podha
jec, Nowego Zagórza, Chyrowa.

7*20 rano, p. osob. Nr. 15 z Oświęcimie.
7*20 rano, p. osob. Nr. 412 z WiellozkL
7-35 „ „ „ Ni. 6212 z Kocmyrzowa

i Mogiły.
7*65 rano, p. oBob Nr. 32 z Oświęcimia przez 

Podgórze-Płaszów. Połączenia: z Zywc», 
Suchy, z Wadowic przez Kalwaryę i Spyt
kowice.

8-15 rano, p. osob. Nr. 118 (od 1 VI. do 30 
IX. wł.) z Tarnowa. Połączenia: z Nowego 
Sacza, Jasła, Stróż.

S-40“rano, p. posp. Nr. 203 (od 15 V. do 
30 IX. wł.) z Karlsbadu. Połącaecia z Pra
gi, Ołomuńca.

8 44 rano, p. osob. Nr. 18 z Podwołoczysk. Po
łączenia z Kijowa Odessy, Gzymsowa, Iw*r-
nia Pustego, Husiatyna, Czortkow a, Zbaraża,
Brodów, lckan, Stanisław ow a, Rawy ruskiej,
Podhajec, Sianek, Chyrowa, Nowego Sącza.

9-05 rano, p. osob. Nr. 41 ® Granicy. Połą
czenia z Warszawy. rxt, , . „

9-35 rano, p. osob. Nr. 13 * T/iedma. Połą
czenia: z Ołomuńoa, Opawy, Cieszyna, 
Bielska, Wrocławia, Berlina, Gliwic, War- 
szawj.

11*20 rano, p. ^02 z Wieliczki,
11*55 rano, p- osob. Nr. 39 z Wiednia.
12*58 rano, P- 080 “• « r. 6214 z Kocmyrzowa

i Mogiły „
1-10 p. poł , p- osob. Nr. 114 (od 1 VI. do

3 0 IX. co niedzielę, czwartki i święta) 
i  Tarnowa. Połączenia: z Nowego Sącza,
Szczucina.

1*24 p P°l-, P- osob. Nr. 4 ze Lwowa. Połą
czenia z Sambora, Stryja, Chyrowa, So
kala, Dyno* a, Jasła, Rozwadowa, Nadbrze- 
zia, (Krynicy od 1 V. do 80 IX wł.) No
wego Sąoza, Stróż, Jasia, Szczucina.

2-05 p- P°L P. osob. Nr. 44 z Nowego Są
cza. Połączenia z Krynicy (od 1 V. io  30

IX.), Zakopanego, Zwa rdonia, Żywca 
Wadowic i Bielska przez Kalwaryę.

2*20 po poł., Nr. 6 p. posp. ze Lwowa. Połą 
czenia: od Jaworowa, Rawy ruskiej, Sta
nisławowa, Chyrowa, Sambora, Stryja.

2-45 po poł. p. posp. Nr. 6 z Wiednia. Po- 
łąszenia: z Karlsbadu. Pragi, Ołomuńca 
Opawy,

3*35 po poł. p. osob. Nr. 414 z Wieliczki
4 45 p. poi., p. osob. Nr. 26 z Oświęcimia, 

Skawiny. Połączenia z Wadowic przez 
Spytkowice.

4-52 po po t p. osob. Nr. 27 z Brzocławy 
(Lundcnburga).

5-60 po poł. Nr. 116 (od 1 VI. do 30 DC, 
w ł) z Tarnowa. Połączenia (z Orłowa 
i Krynicy ou 15 VI do 30 IX ) Nowego 
Sąeza, Stróż, Jasła, Szczucina.

6-14 wieczorem p. miesz. Nr. 464 z Wieliczki.
ó*^5 wieczór, p. osob. Nr. 16 z Podwołoczysk

Połąozenia: z Kijowa, Odessy, Brodów. Ja 
worowa. lckan, Rawy ruskiej, Stryja, Sam
bora, Chyrowa, Nowego Sącza, Stróż, Ja 
sła, Szczucina.

6-63 wiecz., p. osob. Nr. 42 od Stryja, Sam
bora, Nowego Zagórza przez Snohą. Po- 
łąezenia: z Ławocznogo, Borysławia, Tusta- 
nowic, Gorlic, Orłowa, Bielska ł Wadowic 
przez Kalwaryę.

7-10 wieczór, p. osob. Nr. 62x6 z Kocmyrzowa.
7 36 wiecz., p posp. Nr. 201 (od 15 V. do

30 JX.) z Podwołoczysk. Połączenia z Ki
jowa, Odssy, Husiatyna, Kopyczyniec, 
Brodów, Stanisławowa, Stryja, Sambora, 
Jasła.

8"10 p. posp. Nr. J z Wiednia. Połączenia: 
z Karlsbadu, Pragi, Ołomuńca, Opawy, 
Cieszyna, Berlina, Wrocławia, Bielska.

8-23 wiecz., p. p0jp. Nr. 102 (od 15 VI. do
w*') z Zakopanego i Rabki.

8-50 wiecz, p osob. Nr. 47B (od 1 V. do 30 
IX w niedzielę i święte) od Trzebini.

9-10 wiecz. p, osob. Nr. 34 z Oświęcimia. 
Połączenia z Sierszy wodnej.

9*24 wieczór, p. posp. Nr. 4 z Podwołoczysk, 
Połączenia:od Kijowa, Odessy, Grzymało
wa, Husiatyna, Czortkowa, Kopyozy- 
niec. Brodów, Iokan, Rawy ruskiej, 
Podnajec, Sianek, Stryja, Sambora, 
Sokala, Tynowa, Jasła, Rozwadowa, Or
łowa, Krynioy, Nowego Sącza, Gorlic, 
Stróż, Szczucina.

9-45 wieczór, p. osob. Nr. 19 z Wiednia. 
Połączenia: z Pragi, Ołomuńca, Opawy,

10'24 wieozór. p, osob. Nr. 24 z Rzeszowa. 
Połączenia: od Jasła, Rozwadowa, Orłowa 
Krynicy, Nowegt Sącza, Stróż, Nowego 
Zagórza, Szczucina, Wieliczki.

11-06 wieczór, p. osob Nr. 4S z Nowego Są
cza przez £achę. Połąozenia: od Orłowa, 
Zakopanego, Zwardonia, Żywca, Bielska, 
i Wadowic przez Kalwaryę. ,

11-38 w nooy, p. posp. Nr. 9 z w ie ani* 
Połączenia: z Karlsbadu, Pragi, ° P  
Wrooławia i Berlina przez Trzebinię, 
skwy, Petersburga, Warszawy.

Me

ZAKŁAD
I

BRACI

w Krakowie 
Rskowiscka l. 7

(dom własny) Telefon 462 
Podejmuje się wykonywa
nia w szelklcb robót w za
kres ten wchodzących, 
a w szczególności GROBO
WCÓW I POMNIKOW, 

tak w miejscu jak i ua prowiacyi. Po 
lecą wielki wybór gotowych pomników 

x piaskowca marmuru 1 granitu.

Na,pamiątkę I. Komunii św.
== OBRAZKI I INNE DROBIAZGI =  
-  ■ POLECA: e..==... - Kazimierz Zajączkowski

W Krmkowlu, ulios. Kanonicza L  18.
JEDYNA W KRAJU

FABRYKA PASÓW
maszynowych

Ignacego Wurma.

Maść na piegi
nauwa w 5 dniach gruntow nie piegi, 
liszaje, w ągry  i w szystkie nieczystości 
skóry. W ciera się ją  na noc, a rano 
umywa  tw arz mydłem kwlato- 
w e m .  Cena maści 1  K., mydła 70 h. 
W yrób i sk ład  w aptece J. Niesio
łowskiego w Tarnowie. 63£ o

Wielki w ybór
r  

„1
poleca 640 20 3

Kajetan Dudziak
Kraków, ul. Florytńsks L. 36 

Ceny um iarkow ane.

Buchaiterka
z egzaminem raobunkowości państw, z kilku
letnią praktyką, pisząca biegle na maszynie 
poszukuje pesady. — Łaskawe zgłoszenia 

do Admln. „Głosu Narodu" pod H. P.

Za 6 kor.
beczułka 5 kg. brutto znakomita' BRYNDZY 
MAJOWEJ wysyła za zaliczką fabryczny 
skład serów Braci Rolniokioh. Kraków Wle-
opole 7/M. — Cennik' różnych serów na żą

danie darmo 1 opłatnis. 366 50-20

Wdowo z dziećmi
chora na oozy, bez żadnych środków do ży

cia, prosi o jakąkolwiek pomoc.
Łaskawe datki przyjmuje administraoya 

, Głosu Narodu.'* ogs o

Kopalnia rudy
poszukają przedsiabiorci
który podjąłby się odwożenia rudy ■ kó 
palni do staoył oraz spedytora do wysyłani; 
tejże. Ewentualnie może się podjąó' oby 
dwóch jedna osoba. Łaskawe oferty proslm,<5 J" A*—!-*-*--- ■ «— ’wysyłaó do Administracyi 

S. H. 72.
-Gioa Narodu 

654 2

Zupy 
mleczne, 

papki, chleb, ka- 
kes, owoce 

i mleko
są to potrawy, któro bardzo ko 
rzystaio wpływają na silny rozwój 
delikatnych dzioci. Mięso i mięsno 
potrawy nio mają dla organizmu 
dziecięcego tej wartości, jak 
Się nieraz sądzi.

Dawajcie dzieciom Puddingi. 
sporządzono z proszku puddin- 
gowego Dra O etkera a 12 b. 
z mlekiem i cukrom, z sokiem 
owocowym albo owocami, na 
stępnie ciasto i leguminy z pro
szkiem do pieczenia Dra Oet- 
kera  a będziecie źd^iwiem po
myślnymi rezultatami, Dra Oet- 
kera preparaty gę w s z ę d z ie  do 
nabycia wraz z receptami. Prze
pisy wysyła także wprost 
gratis i opłatnle.

Dr A. Ostker, Baaen-Wiedeń.
Proszę zwracać uwagę na pra
wdziwość fabrykatu Dra Oetkera

82-letnia staruszka
wdowa po weteranie ■ r. 1863, utrzymują 
syna i córkę nieuleczalnie chorych, prosi

lO*
o

weparcie. Łaskawe datki pnyjm nje admini- 
itraoya „Głosu Narodu" pod numerem 235.

Magazyn ńswocyonałer

Kraków, pi. Maryacki 8*
Dbrazy oprawne na raty.

HąkłądeiD Spółki komandytowej właJołoieli »Głosu Narodu**. W ydawca i odpowiedzialny redaktor Jan Matyasik. Drukarnia „Nłoau Narodu* w Krakowie, u l św, Tomasza k, 86, pod zarządem J. R. Bobrzańskiego.


